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Dziś spodziewana jest
odpowiedź trach mocarstw

PROLETARIUSZE WSZYSTKICH KRAJÓW, ŁĄCZCIE SIĘ!

na ostatni list

Chruszczowa
PARYŻ (PAP)

Tematem obrad na środo
wym posiedzeniu rady NATO
w Paryżu była sprawa odpo
wiedzi mocarstw zachodnich
na ostatni list premiera Chru-
łzczowa.

Delegaci Stanów Zjednoczo
nych i W. Brytanii przedsta
wili w głównych zarysach pro
jekt odpowiedzi swych rządów,
nad którym wywiązała się dy
skusja. W kolach dobrze poin
formowanych przypuszcza się.
że odpowiedź mocarstw

_

za
chodnich przesłana zostanie W
ciągu najbliższych 48 godzin.
Ponadto prowadzone są bez
przerwy konsultacje między
Paryżem, Waszyngtonem i

Londynem w celu uzgodnienia
stanowisk trzech mocarstw
zachodnich w sprawie miejsca
i formy konferencji na naj
wyższym szczeblu.

Minister spraw zagranicz
nych Wielkiej Brytanii Selwyn
Lloyd odbył we wtorek dłuż
szą rozmowę z charge d’affai-
res Francji w Londynie. W
rozmowie tej starano się przy-

wrócić jedność poglądów mię
dzy trzema mocarstwami za
chodnimi.

USA powiększaią
liczebność wojsk

w Libanie
KAIR (PAP)

■W środę rano na redzie por
tu bejruckiego zarzuciło kot
wicę 13 okrętów VI amerykań
skiej floty wojennej. Wśród o-

krętów tych znajduje się jeden
lotniskowiec.

E> Komunikat Główne
go Urzędu Statysty
cznego o wykonaniu
NPG i rozwoju go
spodarki narodowej
w i półroczu 1958 r.

© Nowe obiekty w Za
kładach Chemicz
nych w Oświęcimiu

© W. Zechentcr

O Polsce — nic

© J. Bittner

Zamiast „Listu ot
wartego''

Jak pofaje PIHM zachmurzenie
niewielkie lub umiarkowane. Na

północnym zachodzie miejscami
przelotne opady. Temperatura
maksymalna od 20 st. na Wy
brzeżu do 26 st. na południu. Wia
try słabe, lub umiarkowane, prze
ważnie zachodnie i południowo-
zachodnie.

Natematy
dnia

KOMPROMIS?
Jak wiadomo głównym po

wodem wybuchu powstania w

Libanie była zapowiedź ponow
nej kandydatury dotychczaso
wego prezydenta Szamuna. O-
pór partii politycznych, a o-

statecznie powstańców prze
ciwko planom Szamuna to nie

tylko sprawa personalnych
niechęci, lecz — 1 to głównie
— problem polityki zagrani
cznej i wewnętrznej, jaką pro
wadzić ma Liban w najblż-
szych latach. Dotychczas Li
ban uważany był za Jedną z

głównych pozycji polityki ame
rykańskiej na Bliskim Wscho
dzie, odskocznię dyplomatycz
ną i wojskową przeciwko Zje
dnoczonej Republice Arabskiej
1 wszystkim krajom arabskim,
które wykazywałyby pronasse-
rowskie nastawienie.

Zbrojny opór przeciwko Sza-

munowi oraz Jawnie okazywa
na sympatia powstańców wo
bec Nassera były głównym po-
wod-m interwencji amerykań
skiej w Libanie. Fakty jednak
dowodzą, że sama interwencja,
Jakkolwiek mogła przyczynić
się do złamania powstania, to

jednak nie potrafiła zmienić

nastrojów politycznych. Poszu
kiwane są więc kompromiso
we rozwiązania. Głównym
kompromisem ma być wybra
nie na prezydenta takiego
człowieka, który byłby przyję.
ty przez obie strony. Wszyst
ko wskazuje na to, że w dzi
siejszych wyborach prezydenta
Libanu największe szanse ma

obecny dowódca armii libań
skiej gen. Chehab, o którym
mówią, iż dotychczas nie wtrą
cał się do polityki.

Zdaniem osób poinformowa
nych Chehab może liczyć na

poparcie powstańców, a to

głównie dlatego, iź wypowiada
Fię za natychmiastowym wyco
faniem wojsk amerykańskich
z Libanu. Znacznie trudniej
jest jednak określić jego pro
gram polityczny na przyszłość.
Głównym problemem jest tu
taj sprawa polityki zagranicz
nej; czy będ:ie ona nadal

prozachodnia, czy też samo
dzielna.

Najbliższy okres powinien
przynieść odpowiedź na po
wyższe pytanie, a zarazem po
twierdzić lub obalić szanse za
rysowującego się kompromisu.

ORGAN KOMITETU WOJEWÓDZKIEGO POLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ PARTII ROBOTNICZEJ
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Pomoc państwa
dla nabywców

samodzielnych gospodarstw rolnych
WARSZAWA (PAP)

Komitet Ekonomiczny Rady
Ministrów podjął na swym o-

statnim posiedzeniu uchwałę w

sprawie pomocy . dla nabyw
ców państwowych nierucho
mości rolnych oraz dla robot
ników zatrudnionych w PGR-
ach i gospodarstwach leśnych
na Ziemiach Zachodnich i w

południowej części woj. rze
szowskiego.

Uchwała ta ma na celu umoż
liwienie rolnikom nabywają
cym nowe, samodzielne gos
podarstwa rolne oraz stałym
robotnikom rolnym i leśnym
na tych terenach, szybkie za
gospodarowanie się. Spośród
bowiem 500 tys. ha gruntów
państwowych, przeznaczonych
do sprzedaży, większość znaj
duje się w województwach
zachodnich, północnych oraz w

południowych rejonach woj.
rzeszowskiego. Są to w więk
szości grunty, na których nie
ma budynków, względnie ist
niejące zabudowania są bar
dzo zniszczone. Zachodzi więc

konieczność udzielenia przez
państwo pomocy nabywcom
nowych gospodarstw, jak ró
wnież robotnikom rolnym i
leśnym przybyłym na te tere
ny.

Z ustalonej uchwałą pomo
cy korzystać będą nabywcy
nowych gospodarstw oraz ro
botnicy rolni i leśni w woje
wództwach: szczecińskim, ko
szalińskim, wrocławskim i
zielonogórskim oraz w woj.
olsztyńskim — z wyjątkiem
powiatów Działdowo i Nowe
Miasto. Pomocą tą objęci zo
stali nabywcy nowych gospo
darstw oraz robotnicy rolni i
leśni także w południowych
rejonach woj. rzeszowskiego.

Nabywcom samodzielnych
gospodarstw rolnych na tych
terenach przysługuje — zgo
dnie z uchwałą — zwolnienie
od opłaty skarbowej i podat
ku od nabycia praw majątko
wych do zakupionego gospo
darstwa. Roląicy, którzy za
kupią samodzielne gospodar
stwa oraz staii robotnicy za-

trudnieni w PGR-ach i gospo
darstwach leśnych, będą cał
kowicie zwolnieni w okresie
pierwszych trzech lat od pła
cenia podatku gruntowego od
nabytego gospodarstwa, wzglę
dnie otrzymanej w użytkowa
nie działki pracowniczej. Ko
rzystają oni również ze zwol
nienia od obowiązku dostaw
zbóż, ziemniaków i zwierząt
rzeźnych, na okres od 2 do 3
lat — zależnie od stanu bu
dynków zakupionego gospo
darstwa.

/t/ou/cf swAices

„Ewa chce spac“
odznaczona „Grand Prix“

Na
walu
stian

WARSZAWA (PAP)
międzynarodowym festi-
filmowym w San Seba-
(Hiszpania), reprezentu-

Trybunał konstytucyjny
narzędziem

rządu Adenauera

jący kinematografię polską
film reż. Tadeusza Chmielew
skiego „Ewa chce spać" zdobył
„Grand Prix“ festiwalu, tzw.

złotą muszlę.
Również wyświetlany w cza

sie tego festiwalu krótkome-
trażowy film oświatowy pro
dukcji polskiej „Drzwi gnieź
nieńskie", reż. Tadeusza Ja
worskiego odniósł duży sukces
spotykając się z bardzo przy
chylną oceną międzynarodowe'-
go jury oraz prasy.

Uroczysty wieczór
z okazji

14 rocznicy
Powstania

Warszawskiego

750 tys. rubli
od Związku Radzieckiego
dla ofiar klęsk żywiołowych

WARSZAWA (PAP)
30 bm. ambasador ZSRR w

Polsce — Piotr Abrasimow
przyjął członków Prezydium
Zarządu Głównego Polskiego
Czerwonego Krzyża z preze
sem PCK — dr Ireną Domań
ską na czele i wręczy! im pi
smo od Prezydium Komitetu
Wykonawczego Związku To
warzystw Czerwonego Krzyża
i. Czerwonego Półksiężyca
ZSRR. W piśmie tym czytamy
m. in.:

„Dając wyraz szczerym u-

czuciom ludzi radzieckich de
klarujemy naszą gotowość
przyjścia z pomocą waszemu

towarzystwu w likwidacji
ciężkich materialnych i groź
nych dla zdrowia następstw
klęsk powodzi i huraganu.

Prezydium Komitetu Wyko
nawczego Związku Towarzystw
Czerwonego Krzyża i Czerwo
nego Półksiężyca ZSRR prze
znaczyło na ten cel 750 tys.
rubli. W najbliższym czasie
przekażemy do waszej dyspo-

zycji potrzebne lekarstwa i in
ne środki pomocy. Wyrażamy
nadzieję, że nasz skromny dar
przyczyni się do poprawy sy
tuacji, w jakiej znaleźli się
poszkodowani."

Dr Irena Domańska przeka
zała na ręce ambasadora A-
brasimowa gorące podzięko
wania dla Radzieckiego Czer
wonego Krzyża i Czerwonego
Półksiężyca za tak wspaniały
dar, podkreślając równocześ
nie, że organizacja ta nie po
raz pierwszy śpieszy z pomocą
Polakom.

Iran, Pakistan,
Grecja i NBF

uznały Irak

Dzikie

piękno
Uroczym zakątkiem chętnie odwiedzanym przez

t turystów i letników jest miniaturowy przełom
rzeki Białki przez grupę skał wapiennych
stanowiących początek pasma Pienin. Skala na

lewym brzegu rzeki zwie się Obłazową, zaś
grupa skal na prawym brzegu nosi nazwę

Kramnicy — stanowią one rezerwat przyrody.
Na zdjęciu: widok z Obłazowej na przełom
Białki i Kramnicę. CAF. Fot. — Werner

LONDYN (PAP)
W dniu 30 lipca rząd Iranu,

a po nim również rząd Paki
stanu uznały Republikę Irac
ką. Należy podkreślić, że Iran
i Pakistan są członkami pak
tu bagdadzkiego.

*

BELGRAD (PAP)
Grecki minister spraw za«

granicznych Averoff oznajmił
w środę w Atenach, że powia
domił ministra spraw zagrani
cznych Iraku, iż Grecja uznała
Republikę Iracką.

*

BONN (PAP)
Jak podała zachodnio-nie-»

miecka agencja DPA, rząd
Niemieckiej Republiki Fede
ralnej postanowił uznać nowy
rząd Iraku.

Konferencja geofizyków
obraduje w Moskwie

MOSKWA (PAP)
W środę 30 bm. przewodni

czący specjalnego Międzynaro
dowego Komitetu Międzyna
rodowego Roku Geofizycznego,
S. Chapmann (W. Brytania), o- rencji, przewodniczy prof. dr
tworzył obrady V konferencji S. Manczarski, sekretarz nau-

komitetu. Konferencja odby- kowy komisji Międzynarodo
wa się w gmachu Uniwersyte-

'

tu Moskiewskiego im. Łomo
nosowa.

Konferencja moskiewska
zgromadziła ponad 709 uczo- |

nych z całego świata i jest;
najpoważniejszym spotkaniem

'

geofizyków i przedstawicieli

nauk pokrewnych od czasu

zjazdu w Barcelonie w 1956
roku. 10-osobowej delegacji
naukowców polskich, biorą-
cych udział w pracach konfe-

. wego Roku Geofizycznego przy
prezydium PAN.

65mlnzl

Reforma
aparatu sprawiedliwości

w Iraku
KAIR (PAP)

Jak donoszą z Bagdadu, no*
wy rząd iracki przeprowadza
reformę aparatu sprawiedliwo
ści, zmierzającą do utworzenia
systemu, w którym wszyscy
byliby równi wobec prawa.

Rzecznik rządu generała
Kassema oświadczył w środę
na konferencji prasowej, że w

ramach reformy aparatu spra
wiedliwości znosi się sądy ple
mienne, utworzone przez An
glików jeszcze w roku 1921
(gdy okupowali Irak). ,

BONN (PAP)
Trybunał ■konstytucyjny w

Karlsruhe wydał w środę wy
rok, który określa wszystkie
plebiscyty ludowe w sprawie
uzbrojenia Bundeswehry w

broń atomową ■jako „niezgo
dne z konstytucją". Trybunał
podkreśla przy tym, że pro
wincja Hesja naruszyła lojal
ność wobec federacji.

Agencja ADN pisze, że try
buna! konstytucyjny w Karls
ruhe jeszcze raz okaza! się
narzędziem rządu Adenauera,
który zgłosił wniosek o unie
ważnienie ustaw w sprawie re
ferendum uchwalonych przez

parlamenty Hamburga i Bre
my.

WARSZAWA

Nowe domy na osiedlu
Sielce. Widok z ulicy Czer

niakowskiej.

WARSZAWA (PAP)
31 bm. — w przeddzień 14

rocznicy Powstania Warszaw
skiego — w sali Filharmonii
Narodowej odbędzie się uro
czysty wieczór poświęcony
walce narodu polskiego z oku
pantem. Na program wieczoru
złoży się obok przemówienia
okolicznościowego przewodni
czącego Prezydium St. Rady
Narodowej Zygmunta Dwora
kowskiego, bogata część arty
styczna.

Dymisja generalnego
sekretarza fińskiego
ministerstwa obrony

SZTOKHOLM (PAP)
Prezydent Finlandii Kekko-

nen udzielił dymisji general
nemu sekretarzowi Minister- ■
stwa Obrony Narodowej płk.I
Lehmusowi. Motywem zwol
nienia jest uprawianie „dzia
łalności nie dające sie pogo
dzić ze sprawowanymi funk
cjami”.

Płk. Lehmus zajmował sta-
nowisko ministra obrony na- ■
rodowej w gabinecie von Fie- :

andta w latach 1957/53.

dla przemysłu
materiałów

CAF. Fot. — Szyperko
Chemia + automaty

Polityczne kierownictwo

wymaga wiedzy
(Inf. wł.) — Niecodziennie

mamy możność wysłuchania
na Plenum KP referatu, który
byłby głęboką analizą sytua
cji w dziedzinie pracy ideolo
gicznej i politycznej powiato
wej organizacji partyjnej.
Okazja taka nadarzyła się w

dniu 30 lipca na Plenum KP
w Chrzanowie poświęconym
omówieniu właśnie tych za
gadnień.

Referat wygłoszony przez
tow. Ptaszyńskiego był nie
tylko wynikiem dużej pracy i

sporej dozy twórczego kryty
cyzmu, ale również przez u-

jęcie szerokiego wachlarza
spraw oraz przez swą postu-
latywność, stanowił niewątpli
wie zapowiedź dobrego star-
ttk w polityczno-szkoleniowej
pracy powiatowej organizacji.

W referacie znalazło omó
wienie szkolenie partyjne, ko
nieczność podnoszenia kwa
lifikacji polityczno-ideologicz-
nych u członków partii, praca
prelegentów, agitatorów, dzia
łalność ośrodka propagandy,
czytelnictwo prasy i książek,
biblioteki, wykorzystanie ra
diowęzłów oraz wiele innych
łączących się z tym proble
mów.

Skromniejsza w porównaniu
z referatem dyskusja, w któ
rej wzięli udział tow. tow.:

Malczyk, Mucharski, Malicki,

Mruk, Pałac, Ryzner, Ostrow
ski, Biecki, Barabasz, Lipiec,
Maćkowski, Król, i Trzecia
kowski, w pewnym stopniu
dopełniła referat. Wystąpiły w

niej również i niesłuszne ak
centy np. w głosach tow.

Ostrowskiego i tow. Pałaca,
którzy próbowali doszukiwać
się przyczyn pewnych negaty
wów życia politycznego powia
tu nazewnątrz, zapominając o

tym, że sprawy te winny być
realizowane przez dołowe o-

gniwa władzy oraz miejscowe
organizacje partyjne. Akcenty
te spotkały się z słuszną repli
ką kilku towarzyszy, którzy w

rozsądny i partyjny sposób
skrytykowali błędne stanowis
ka.

W podsumowaniu dyskusji
zabrał głos tow. Spyt, I sekre
tarz KP który podkreślił wiel
ką odpowiedzialność, jaka spo
czywa na powiatowej organi
zacji partyjnej w kwestii wy
chowywania członków par
tii. Przypomniał, że polityczne
kierownictwo wymaga wiel
kiej wiedzy, poważnego wzro
stu świadomości i poziomu
polityczno - ideologicznego
członków partii. Zwróci! uwa
gę na konieczność szukania
nowych form propagandy, agi
tacji i szkolenia, które sprzy
jałyby przyspieszeniu dojrze
wania ludzi.

Nieudany
zamach stanu

NOWY JORK (PAP)
W małej republice Haiti

na wyspie San Domingo
doszło we wtorek do za
machu stanu zorganizowa
nego przez niewielką gru
pę oficerów przy pomocy
dwóch amerykańskich funk"
cjonariuszy. Siedmiu spi-
skowcom udało się wtarg
nąć do siedziby prezyden
ta Haiti Duvaliera i obez
władnić 50 żołnierzy, za
nim straż pałacowa pod
wodzą samego prezydenta
nie ruszyła do. kontrataku.
Wszyscy zamachowcy pole
gli.

Doniesienia prasowe wią-
żą z zamachem osobę b.
prezydenta Haiti Maglore'a,
przebywającego obecnie w

Nowym Jorku.

Wybitny mikrobiolog
amerykański

odwiedzi Kraków

WARSZAWA (PAP)
Na zaproszenie Komitetu Mi

krobiologicznego Polskiej Aka
demii Nauk, 31 bm. przyjeżdża
do Polski wybitny mikrobio
log amerykański, prof. dr Kart
Maramorosch z Instytutu Ro
ckefellera w Nowym Jorku. W
czasie kilkudniowego pobytu
w naszym kraju prof. Mara
morosch zwiedzi polskie ośrod
ki mikrobiologiczne w War
szawie i Krakowie.

31 bm. uczony amerykański
wygłosi w auli Państwowego
Zakładu Higieny w Warszawie

; referat na temat wirusów.

ulepszają produkcję

polskich rowerów
BYDGOSZCZ (PAP)

’

Wykonują one błyskawicznie
Zjednoczone Zakłady Rowe- i doskonale poszczególne części

rowe w Bydgoszczy — głów- do piast rowerowych.
‘

ny producent polskich rowe
rów „turystycznych", „damek"
i „wyścigówek" — dochodzą
pod względem poziomu tech
nicznego do czołówki najbar
dziej zaawansowanych w tej
dziedzinie zakładów w kraju.
Poważne zmiany w technolo
gii produkcji, modernizowanie
parku maszynowego itp. przy
niosły zakładom znaczne i
wielostronne korzyści.

Prawdziwa „rewolucja" tech
niczna dokonała się przede
wszystkim w galwanizerniach
zakładów.

Duże korzyści odnoszą byd
goskie zakłady dzięki powięk
szeniu parku maszynowego o

najbardziej precyzyjne maszy
ny — automaty tokarskie. W

różnych oddziałach zakładów
w Bydgoszczy, Poznaniu i Lu
boniu pracuje już szereg do
skonałych automatów BPU-7 i
BPU-12 produkcji polskiej.

budowlanych
WARSZAWA (PAP)

Komitet Ekonomiczny
Rady Ministrów podjął na

ostatnim posiedzeniu uch
walę przeznaczającą 65 min
zł na szybszą realizację in
westycji w terenowym
przemyśle materiałów bu
dowlanych.

65 min zł, przyznane
przez Komitet Ekonomicz
ny, będzie przeznaczone
głównie na dokonanie bu
dowy i rozbudowy 22 ce
gielni oraz budowę 38 su
szarni w czynnych obec
nie zakładach. Pozostała
część środków finansowych
będzie przeznaczona na me
chanizacje i modernizacje
czynnych zakładów prze
mysłu materiałów budow
lanych.

Huragan nad Szwajcarią
GENEWA (PAP)

W okolicach Lucerny szalał
huragan, który wyrządził ol
brzymie szkody. Burza po
zrywała dachy, zniszczyła
przewody elektryczne i powy
rywała drzewa z korzeniami,
mały lasek w pobliżu miej
scowości Buchrain dosłownie
zniknął z powierzchni ziemi.
Jednocześnie pada! grad wiel
kości kurzego jaja, który zni
szczył pola uprawne zwłaszcza
w okolicy Schwyz.

Zastępca
przewodniczącego

Komisji Planowania'
ZSRR przybył do Polski

WARSZAWA (PAP) ’

Z kilkudniową wizytą przy
był do Polski zastępca prze
wodniczącego Państwowej 'Ko
misji Planowania ZSRR — W.
Chlebnikow. W czasie pobytu
w naszym kraju zwiedzi on

śląskie huty, gdzie zapozna się
z dorobkiem i pracą polskiego
hutnictwa. Będzie także obec
ny przy pierwszym spuście su
rówki z 3 wielkiego pieca Hu
ty im. Lenina.

Ryszard Dzi^ciołkiewicz

da Jadu TM

E. Bartol — posłem PRL

w Urugwaju
WARSZAWA (PAP)

Rada Państwa mianowała
na stanowisko posła nadzwy
czajnego i ministra pełnomoc
nego Polskiej Rzeczypospolitej
Ludowej w Urugwaju ob. E-
dwarda Bartola.

E. Bartol pełnić będzie tę
funkcję obok funkcji posła
nadzwyczajnego i ministra
pełnomocnego PRL w Argen
tynie, którą powierzono mu W

styczniu 1953 r.

Niedziela, 13 lipca 1958
Okazuje się, że plaża na

której wczoraj wylądowa
liśmy jest oddalona od
Konstancy o blisko 10 kilo
metrów. Trzeba więc pod
płynąć bliżej, gdyż nie do
chodzi tu żadna linia auto
busowa, a nas oczekuje
przecież przewiezienie z

dworca w Konstancy kil
ku skrzyń z żywnością,
które zostały przesłane
przez naszą ambasadę w

Bukareszcie.
Odbicie od brzegu do te

go najkrótszego etapu, na
stępuje przy dużej fali i
w rezultacie łapiemy 'tro
chę wody. W miarę zbli
żania się do Konstancy,
wybrzeże staje się coraz

bardziej rojne. I gdy po
godzinie dobijamy do
plaży w Mamaii, zostajemy
w ciągu kilkudziesięciu
sekund otoczeni przez set
ki ludzi. Biało-czerwony
proporczyk powiewający

na naszym maszcie wyja
śnia, jak się okazuje, zbyt
mało, i zaraz po wylądowa
niu jesteśmy zasypywani
setkami pytań przez Ru
munów, Czechosłowaków,
Węgrów i Rosjan. Mamaia
jest bowiem jedną z naj
bardziej reprezentacyjnych
miejscowości uzdrowisko
wych nad Morzem Czar
nym. Oprócz Rumunów
przyjeżdża tu co roku
wielu obcokrajowców. Naj
liczniej reprezentowani są
Czechosłowacy, którzy pro
wadzą tu przez cały sezon

dwutygodniowe turnusy dla
800 osób. Są to tzw. wcza
sy „sycylijskie". Wczaso
wicze przeważnie młodzież,
mieszkają w sześcio- lub
dziesięcioosobowych na
miotach, a właściwie nie
mieszkają, lecz jedynie
śpią, gdyż cały dzień spę
dzają nad morzem. Jest to
bardzo tania forma wy
korzystania zagranicznych

uzdrowisk, gdyż Czesi pła
cą Rumunom jedynie za

wydzierżawienie placu pod
obozowe miasteczko. W
rezultacie opłata turnuso-
wa od jednej osoby, oczy
wiście wraz z utrzyma
niem i kosztami podróży,
wynosi tylko 1600 koron.
Organizatorem tych wcza
sów jest Czechosłowacki
Związek Młodzieży i
„Cedok” — Czechosłowacki

odpowiednik naszego „Or
bisu”.

Wieczorem odwiedziliś
my właśnie czechosłowac
kie miasteczko obozowe i
stąd te informacje, prze
znaczone przede wszyst
kim dla działaczy ZMS,
którzy wzorem kolegów z

Czechosłowackiego Związ
ku Młodzieży mogliby łą
cznie z „Orbisem” zająć
się organizacją podobnych
tanich zagranicznych wcza
sów „sycylijskich” dla na
szej młodzieży.
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ODEZWA

KP Wielkiej Brytanii
do narodu angielskiego

Plan produkcji globalnej
LONDYN (PAP)

Komunistyczna Partia Wiel
kiej Brytanii opublikowała
odezwę do narodu angielskie
go, wzywając go, by domagał
się od rządu natychmiastowe
go ustalenia terminu zwołania
konferencji na najwyższym
szczeblu. Rząd — głosi odezwa
— powinien również odroczyć
ferie parlamentarne do czasu

zlikwidowania napięcia na

Bliskim Wschodzie.

Wskazując na rozmaite wy
kręty, do których uciekają się
mocarstwa zachodnie w celu
udaremnienia konferencji na

szczycie, odezwa stwierdza:
nadszedł krytyczny moment,
gdy decyduje się sprawa zwo
łania konferencji; wszystko za
leży od narpdu angielskiego,
od jego stanowiska.

Macmillan — kontynuuje
odezwa — zmuszony był zgo
dzić się na rozmowy na temat

sytuacji na Bliskim Wschodzie
pod presją społeczeństwa, a

teraz dąży do tego, by unie
możliwić zwołani® konferen
cji. Od samego początku jasne
było, że Eisenhower i Dulles
sprzeciwiali się spotkaniu na

najwyższym szczeblu.

Komunistyczna Partia Wiel
kiej Brytanii podkreśla, że o-

becnie groźba agresji przeciw
ko Republice Irackiej jest po
ważniejsza niż była dotych
czas. Koncentracja wojsk po
stępuje naprzód. Sesja Paktu
Bagdadzkiego w Londynie i
przemówienie Dullesa świad
czą, iż Anglia i Stany Zjedno
czone nie myślą nawet o wy
cofaniu wojsk z Libanu i Jor
danii.

Komunistyczna Partia W.
Brytanii wzywa brytyjski Kon
gres Związków Zawodowych
do poparcia postulatów narodu
angielskiego.

w Szczawnicy

Wspaniała panorama Pienin, łagodny klimat podgórski 1
liczne źródła lecznicze przyciągają do Szczawnicy corocznie
wielu kuracjuszy i wczasowiczów. Piękne położenie uzdro
wiska pośród łagodnych stoków górskich w osłoniętej od
wiatrów kotlinie, w otoczeniu rozległych lasów — stwarza

idealne warunki wypoczynku.
Na zdjęciu: Nad Dunajcem w okolicy Szczawnicy.

Fot.—CAF

Przed walnym zjazdem WZGS

Inicjatywa
i przedsiębiorczość

(Inf. wł.) — Krakowska
spółdzielczość SCh zaopatruje
stale 1.525-000 ludności wiej
skiej. W sezonie urlopowo-
wczasowym cyfra ta zwiększa
się O ok. 2,600.000 osób.

W dniu wczorajszym odby
ła się w WZGS, przy udziale

prezesów PZGS, robocza na
rada . poświęcona rozwojowi
usług spółdzielczych. Szcze
gólną uwagę zwrócono na roz
wój produkcji własnej (ma
sarnie, piekarnie i inne) GS
i PZGS oraz warunkujących

ów rozwój środków inwesty
cyjnych.

WZGS poddał pod dyskusję
zebranych projekt 3-letniego
planu rozwoju produkcji oraz

innych usług w swym pionie.
Intencją planu jest jak naj
większe zaangażowanie w in
westycje własnych środków
oraz niezbędnych na ten cel
kredytów. Dyskusja ze zrozu
miałych względów wybiegła
poza porządek obrad, obejmu
jąc problemy współpracy spół
dzielczości z przemysłem,
transportem i innymi pionami.

Nowe wytwórnie
w Zakładach Chemicznych

w Oświęcimiu
(Inf- wł.). — Wszystkie ko

biety w Polsce możemy zape-
wnić, że gumowe płaszcze
damskie wkrótce już będą
znacznie lepsze od dotychcza
sowych. W najbliższym cza
sie w Oświęcimskim Kombi
nacie Chemicznym przystąpi
się' do budowy wytwórni bu
tanolu i oktanolu. Są to tzw

plastyfikatory, a więc środki
zmiękczające tworzywa sztu
czne. Dzięki nim właśnie dam
skie płaszcze mogą być bar
dziej miękkie, elastyczniejsze
i lżejsze. Wytwórnia ta, któ
rej projekt opracowuje dla
kombinatu firma francuska,
będzie największą W Polsce i
całkowicie zautomatyzowaną.
Warto podkreślić, że wszyst
kie surowce potrzebne do pro
dukcji butanolu i oktanolu
Zakłady Oświęcimskie już
wytwarzają.

Drugą nową wytwórnią o-

święcimską będzie zakład pro
dukujący polistyren — bar
dzo potrzebne w kraju two
rzywo sztuczne. Wytwarza się
z niego takie produkty jak
galanterię, zabawki, artykuły
elektrotechniczne. Zaletą po
listyrenu jest to, że można go

uczynić przeźroczystym. Tą
wytwórnię projektuje dla
kombinatu firma angielska.

(aw)

Ha wokandzie:
zrzeszenia

branżowe
(Inf. wł.) — Wczorajsze po

siedzenie Zarządu Woj. Kół
i Org. Rolniczych w Krako
wie poświęcono działalności
produkcyjnej i organizacyj
nej zrzeszeń branżowych:
producentów nasion ogrodni
czo - warzywniczych, roślin
włóknistych oraz zielarzy.

Analiza dotychczasowej
działalności zrzeszeń pozwo
liła na podjęcie wniosków u-

sprawniających ich działal
ność oraz współdziałanie z za
rządami kółek rolniczych i in
nych instytucji. Problematyce
tej poświęcimy osobną publi
kację na kolumnach tereno
wych naszej gazety. (Teel)

wykonano w 105 proc.
Skrót komunikatu Głównego Urzędu Statystycznego o wykonaniu NPG

i rozwoju gospodarki narodowej w I półroczu 1958 r.

Wynfjd wykonania Narodowego Planu Gospodarczego
oraz rozwój gospodarki narodowej w I półroczu 1958 roku
według wstępnych danych przedstawiają się następująco;

Przemysł
Plan produkcji globalnej

przemysłu uspołecznionego w

cenach porównywalnych na I

półrocze 1958 r., stanowiący
sumę planów miesięcznych, zo
stał wykonany w 105 proc, co

oznacza osiągnięcie 49,3 proc,
rocznych zadań ustalonych w

narodowym planie gospodar
czym na 1958 r. W porównaniu
z I półroczem 1957 r. wartość
produkcji globalnej wzrosła o

10,5 proc.

Roczny plan produkcji to
warowej w cenach zbytu zo
stał wykonany w I półroczu
1958 r. w 48,9 proc.

Przedsiębiorstwa przemy
słowe podległe poszczególnym
resortom wykonały zadania

Narodowego Planu Gospodar
czego na 1958 r. oraz planu
półrocznego w zakresie pro
dukcji globalnej jak następuje:

W I półroczu 1958 r. udzie
lono indywidualnym gospodar
stwom chłopskim, spółdziel
niom produkcyjnym, kółkom
t zrzeszeniom chłopskim po
nad 550 min zł kredytów dłu
goterminowych oraz 293 min

zł kredytów średniotermino
wych. Łącznie kredyty długo
i średnioterminowe udzielone
w I półroczu 1958 r. wzrosły
o 29 proc, w stosunku do I
półrocza ub. r.

Leśnictwo
Roczny plan pozyskania

drewna — grubizny w lasach
państwowych został wykona
ny w trzech kwartałach roku
gospodarczego 1957/58 w 87,8
proc, w stosunku do odpowie
dniego okresu ub. r.

Inwestycje i

Zatrudnienie, płace,
świadczenia socjalne

£----------------------------------------------------------------------------------------------------------------------------------------------------- w

Przeciętna liczba zatrudnionych w gospodarce uspołecz
nionej w I półroczu 1958 r. kształtowała się następująco:

W lasach państwowych pod
zarządem Min. Leśnictwa i
Przem. Drzewnego dokonano
w trzech kwartałach roku go
spodarczego 1957/58 ok. 110
tys. ha zalesień sztucznych, co

stanowi 96,8 proc, planu rocz
nego.

budownictwo
Wykonanie w I pół

roczu 1958 r.

W proc, w porówna
niu z I półroczem

1957 r.

procent wykonania
c

sŁcu
*S«»

r

resorty

Min. Górnictwa i Energetyki 103,0 50,3 104,8
Min. Przem. Ciężkiego 102,4 49,0 108,4
Min. Przem. Chemicznego 103,1 49,4 114,6
Min. Leśnictwa i Przem. Drzew. 100,4 51,0 103,0
Min. Budownictwa 1 Przem.

Mat. Budowlanych 104,8 47,1 109,1
Min. Przem. Lekkiego 103,6 51,1 110,7
Min. Przem. Spożywczego

i Skupu 108,2 47,1 112,2
Min. Przem. Drobnego 1 Rzemio-

s!a 106.2 49,6 120,8
Centr. Zw. Spółdz. Pracy 103,0 50,7 119,9
Związek Spółdzielni Mleczarskich 112,2 53,7 123,3
ZSS — ,,Społem” 110,8 53,3 112,5
ORS ,,Samopomoc Chłopska’’ 108,9 41,6 92,2

W I półroczu wykonano z 1293 kg, tj. o 4,0 proc., w tym
nadwyżką plan produkcji
większości podstawowych wy
robów przemysłowych, jak np.
energii elektrycznej, węgla ka
miennego, koksu, stali surowej
i wyrobów walcowanych, alu
minium, maszyn wirujących,
maszyn i narzędzi rolniczych,
kwasu siarkowego, nawozów
azotowych, cementu.

Przekroczono również plan
produkcji podstawowych wy
robów konsumpcyjnych. Szcze
gólnie dużą ponadplanową
nadwyżkę uzyskano w pro
dukcji mięsa, tłuszczów zwie
rzęcych i masła w związku, z

pomyślnym przebiegiem sku
pu żywca i mleka.

Równocześnie jednak nie
wykonano planu produkcji
niektórych ważnych wyrobów.
W szczególności nie wykonano
w pełni planu produkcji sze
regu maszyn i urządzeń prze
mysłowych, taboru kolejowe
go (zwłaszcza wagonów towa
rowych, parowozów, lokomo
tyw elektrycznych, łożysk tocz
nych, wyrobów metalowych
długotrwałego użytku) zwłasz
cza telewizorów, pralek, lodó
wek, cynku, cegły i wapna.

W I półroczu 1958 r. osiąg
nięto istotną poprawę pracy
przemysłu węglowego. Wzrosła
wydajność pracy przy wydo
byciu węgla: wydobycie węgla
kamiennego na jedną roboczo-
dniówke wzrosło w I półroczu
br., w porównaniu z i półro
czem 1957 r. z 1243 kg do

wydajność zatrudnionych na

dole z 1624 kg do 1661 kg, tj.
o 2,3 proc.

Produkcja energii elektry
cznej wzrosła w I półroczu
1958 r. szybciej niż cała pro
dukcja przemysłowa, co umoż
liwiło zmniejszenie ograniczeń
w dostawach energii elektry
cznej dla przemysłu.

Wartość produkcji globalnej
w całym przemyśle uspołecz
nionym, przypadająca na jed
nego zatrudnionego, wzrosła w

I półroczu 1958 r. o 7,3 proc,
w porównaniu z I półroczem
1957 r., w tym na jednego ro
botnika grupy przemysłowej o

6,8 proc.
Wydajność pracy, liczona

wg ilości produkcji przypada
jącej na jednego robotnika
grupy przemysłowej, wzrosła
następująco: w produkcji su
rówki o 1,5 proc., stali o 5,6
proc., koksu o 3,8 proc., ce
mentu o 5,4 proc., tarcicy o

13,3 proc., tkanin jedwabnych
o 5,0 proc., wełnianych o 0,8
proc. Wydajność pracy przy
produkcji tkanin bawełnianych
spadła o 0,3 proc.

Na wzrost wydajności pracy
w przemyśle wpłynęła między
innymi realizacja uchwał XI
Plenum KC PZPR o likwida
cji przerostów w zatrudnieniu,
wzrastająca stabilizacja załóg
oraz pewne zmniejszenie ab
sencji, a w szczególności zwol
nień chorobowych i nieuspra
wiedliwionych nieobecności.

Nakłady inwestycyjne w ca
łej gospodarce narodowej wy
niosły w pierwszym półroczu
1958 r., według wstępnych da
nych, około 24,2 mld zł, z cze
go na inwestycje w gospodarce
uspołecznionej przypada 21,7
mld zł, tj o ponad 0,2 mld zł
więcej niż w analogicznym o-

kresie roku ubiegłego.

Nakłady inwestycyjne scen
tralizowane wyniosły w tym
okresie ponad 16,6 mld zł, co

oznacza wykonanie planu ro
cznego w 38,6 proc.

Na rozbudowę przemysłu
przypadało w pierwszym pół
roczu 1958 r. około 44,1 proc,
nakładów, na transport i łą
czność 10,8 proc., obrót towa
rowy 3,7 proc., budownictwo
mieszkaniowe — przeszło 18
proc. Nakłady inwestycyjne
na górnictwo węgla kamienne
go stanowiły ponad 15 proc.

ogółu nakładów na przemysł
uspołeczniony.

Nakłady inwestycyjne na

budownictwo mieszkaniowe
wyniosły w pierwszym półro
czu 1958 r. łącznie (gospodar
ka uspołeczniona i nieuspołe
czniona) ponad 4,7 mld zł,
przy jednoczesnym znacznym
wzroście budownictwa miesz
kaniowego realizowanego ze

środków własnych oraz kredy
tów państwowych udzielanych
ludności. Kredyty udzielane
ludności w pierwszym półro
czu 1958 r. wyniosły ponad 1,1
mld zł, z czego około 80 proc,
przypada na ludność rolniczą.

W pierwszym półroczu 1958
r. oddano do użytku 78,2 tys.
izb mieszkalnych, z tego 49,7
tys. w mieście i 28,5 tys. na

wsi, w gospodarce uspołecz
nionej oddano do użytku 49,4
tys. izb, z tego 39,9 w mieście
i 9,5 tys. na wsi.

Transport

Rolnictwo

straty
war-

kra-

Według prowizorycznych
danych czerwcowego spisu
rolnego całkowita powierzch
nia zasiewów w br. nie odbie
ga zasadniczo od powierzchni
zeszłorocznej. Nastąpił jedynie
wzrost powierzchni uprawy
buraków cukrowych (około 5
proc.).
Przewiduje się, że plony 4-ch

zbóż oraz rzepaku i rzepiku
ozimego będą zbliżone do pio
nów osiągniętych, w 1957 r.*

W roku bieżącym rolnictwo
poniosło straty w zasiewach i
zbiorach wskutek klęsk żywio
łowych.

Szczególnie dotkliwe
poniosły województwa:
szawskie, wrocławskie,
kowskie, i białostockie. W nie
których wsiach i rejonach
tych województw, powódź zni
szczyła prawie całkowicie za
siewy i zbiory tegoroczne oraz

poczyniła straty w zabudowa
niach. Są powiaty, jak np.
Ostrołęka, Nowy Sącz, Żywiec,
Milicz, w których dotkniętych
powodzią zostało do 30 proc,
gruntów.

Na podstawie meldunków
Prezydiów Rad Narodowych,
szacuje się, że powodzie ob
jęły około 198 tys. ha użytków
rolnych około 104 tys. ha
gruntów ornych i około 94
tys. ha łąk. Zniszczeniu uległo
około 88 tys. ha zasiewów, z

czego około 50 tys. ha zbóż i
około 15 tys. ha ziemniaków
oraz znaczne obszary upraw
pastewnych, okopowych, wa
rzywnych itp.

Niezależnie od doraźnej po
mocy państwa i instytucji spo
łecznych, PZU rozpoczął wy
płatę zaliczek na poczet od
szkodowań, przy czym szaco
wanie pełnej wysokości szkód
nie zostało ■jeszcze zakończone.

*

Stan pogłowia zwierząt gos
podarskich w całym rolnictwie
— wg prowizorycznych da
nych spisu czerwcowego — w

zasadzie utrzymuje się na po
ziomie ub. roku.

W Państwowych Gospodar
stwach Rolnych nastąpiło
zwiększenie o około 10 proc.
pogłowia krów, przy jedno
czesnym zmniejszeniu całego
pogłowia bydła o około 3,5
proc, oraz zmniejszenie pogło
wia owiec o około 10 proc.
Zgodnie z przyjętymi założe
niami stan pogłowia trzody
chlewnej zmniejszył się o oko
ło 30 proc.

Liczba spółdzielni produk
cyjnych wynosiła w dniu 30
czerwca br. 1826.

Państwowe Ośrodki Maszy
nowe, których jest obecnie
375, wykonały w br. — do
dnia 31 maja — około 1 min
ha wszystkich prac w przeli
czeniu na orkę średnią. Ilość
ta, w porównaniu z takim sa
mym okresem roku ubiegłego,
jest o około 25 proc, niższa.
Spadek ilości prac wykona
nych przez POM pozostaje w

związku z opóźnieniem się
prac wiosennych w br. oraz

stałym wzrostem dostaw trak
torów i maszyn rolniczych dla

spółdzielni produkcyjnych i
gospodarstw indywidualnych.

Skup zbóż w roku gospodar
czym 1957/58 był o około 200
tys. ton niższy tj. o 9 proc, w

porównaniu ze skupem ze

zbiorów 1956 r. żyta skupiono
o około 13 proc, mniej, a owsa

o około 20 proc, mniej, nato
miast pszenicy skupiono o o-

koło 4 proc, więcej niż w po
przednim roku gospodarczym.

Skup żywca rzeźnego w I

półroczu 1958 r. był o ok. 184

tys. ton wyższy od skupu w

I półroczu roku ub., co stano
wi wzrost o ok. 32 proc. Do
stawy Obowiązkowe trzody
chlewnej mięsno-słoninowej
wzrosły o ok. 92 proc., co wią-
że się m. in. z korzystną zmia
ną warunków premiowania.

Przychody pieniężne ludno
ści chłopskiej ze sprzedaży dla

państwa artykułów rolnych
wzrosły o ok. 3,6 mld zł tj. o

przeszło 23 proc.

Przewozy ładunków wszyst
kimi środkami transportu pu
blicznego wyniosły w pierw
szym półroczu 1958 r. 139,8
min ton, tj. o 3,5 proc, mniej,
niż w pierwszym półroczu ro
ku ubiegłego.

Przewozy pasażerów wszyst
kimi środkami transportu pu
blicznego wyniosły ponad 580
min osób, tj. o 14,3 min osób
więcej niż w pierwszym pół
roczu 1957 r.

Polskie Koleje Państwowe
(normalnotorowe) przewiozły
w pierwszym półroczu 1958 r.

112,5 min ton ładunków, tj. o

1,4 proc, mniej niż w pierw
szym półroczu 1957 r. Zmniej
szenie,. się wielkości przewo
zów ładunków nastąpiło m. in.
wskutek racjonalizacji prze
wozów.

Roczny plan przewozów ła
dunków został przez PKP (ko
leje normalnotorowe) wyko
nany w 45,9 proc., roczny plan
przewozów pasażerów — w

47,9 proc.
W I półroczu 1958 r. zostały

przekazane do eksploatacji ze
lektryfikowane odcinki linii

kolejowych normalnotorowych
o łącznej długości 52 km.

Państwowa Komunikacja
Samochodowa przewiozła w I

półroczu 1958 r. około 17,8 min
ton ładunków, tj. o 15 proc,
mniej niż w I półroczu 1957 r.

Roczny plan przewozów ła-

dunków został przez PKS wy
konany w 34 proc. Zmniejsze
nie się wielkości przewozów
ładunków nastąpiło m. in.
wskutek przejęcia części prze
wozów materiałów budowla
nych dla potrzeb resortu budo
wnictwa i przemysłu materia
łów budowlanych — przez
transport samochodowy tego
resortu oraz wskutek wydłu
żenia się średniej odległości
przewozu jednej tony ładunku.

Państwowa Komunikacja
Samochodowa przewiozła w I
półroczu 1958 r. ponad 102
min pasażerów, tj. o 12,2 proc,
więcej niż w I półroczu 1957
r. Roczny plan przewozów pa
sażerów PKS wykonała w 42,5
proc.

Żegluga Śródlądowa prze
wiozła w I półroczu 1958 r. po
nad 857 tys. ton ładunków, tj.
o 13,4 proc, mniej niż w odpo
wiednim okresie ubiegłego ro
ku oraz około 907 tys. pasaże
rów, tj. o 38,9 proc, mniej niż
w I półroczu 1957 r.

Żegluga Morska przewiozła
flotą własną ponad 1750 ton

ładunków, tj. o 13,9 proc, wię
cej niż w I półroczu 1957 r.,
wykonując w 44,9 proc, zada
nia planu rocznego.

W I półroczu 1958 r. komu
nikacja miejska uzyskała 179
nowych tramwajów, 83
busy i 30 trolejbusów.

Handel wewnętrzny

auto-

sto-

, . . 1957 r.

n: m, łącznie z zakładami ga-, ijczt>a książeczek oszczędno*
| ściowych PKO wzrosła o 16

proc, (stan wkładów — o 67

proc.
Od początku 1958 r. zazna

czył się systematyczny spadek
zakupu wyrobów alkoholo
wych w handlu uspołecznio
nym w porównaniu z I pół
roczem 1957 r. Sprzedaż wó
dek czystych i spirytusu spa
dła o około 12 proc., wódek

gatunkowych o około 3 proc.,
win i miodów pitnych o około
4 proc.

W handlu uspołecznionym
zapasy towarów ' przeznaczo
nych na zaopatrzenie ludno
ści (wg stanu na dzień 30

czerwca br.) wzrosły w po
równaniu ze stanem z począt
kurokuo5.6mldzł,wtym
zapasy w handlu detalicznym
o 1,6 mld zł.

Wartość sprzedaży w deta-l W I półroczu 1958 r. w

licznym handlu uspołecznio-
’ sunku do I półrocza

bezpośrednią z produkcji wy
niosła w I półroczu br. około
91 mld zł. W porównaniu z I

półroczem ub. r. sprzedaż han
dlu detalicznego wzrosła (w
cenach bieżących) o 10 proc.,
przy wykonaniu planu rocz
nego w około 47 proc.

Sprzedaż detaliczna handlu

wiejskiego — CSR „Samopo
moc Chłopska” wyniosła w I

półroczu br. około 23 mld zł i

była wyższa o 10 procent (w
cenach bieżących) od sprzeda
ży w I półroczu ub. roku.

Roczny plan sprzedaży
CRS „Samopoc Cłopska” zo
stał wykonany w 46 proc.

W I półroczu nastąpiła pewna
stabilizacja sytuacji rynkowej.
Wpłynęło na to lepsze i bar
dziej terminowe zaopatrzenie
rynku oraz wzrost zaufania
ludności do pieniądza.

w

Handel zagraniczny
Obroty handlu zagranicz

nego w I półroczu 1958 r.

wyniosły ponad 4 mld zł de
wizowych, co oznacza spadek
w porównaniu z I półroczem
ub. r. o 5,0 proc., przy czym
wartość importu była niższa
o 6,3 procent, a wywo
zu o 3,4 proc. Zrealizowany
w I półroczu przywóz stano
wi 46,8 proc., a eksport 45,0
proc, planu rocznego.

Spadek obrotów w porów
naniu z analogicznym okre
sem roku ubiegłego oraz sto-

sunkowo niski poziom wyko
nania zadań planowanych na

1958 r. zostały spowodowane
w imporcie — trudnościami
płatniczymi’ a w eksporcie
— niekorzystną
na rynkach
zwłaszcza wskutek
cen węgla, cynku i niektó
rych artykułów rolno-spo
żywczych oraz niewykona
niem dostaw zakontraktowa
nych towarów przez przemysł
maszynowy.

koniunkturą
światowych,

spadku

w tys. osób

wykonanie
1958 r.

I półrocze

wskaźnik
I półrocza
1957 - 100

ogółem 6850 101

rolnictwo i leśnictwo 600 93

poza rolnictwem i leśnictwem 6250 1C1
w tym:

przemysł i rzemiosło 2927 103

w tym robotnicy •

grupy przemysłowej 2283 103
budownictwo 701 97

w tym robotnicy
w przedsiębiorstwach budowlano-mon-

tażowych 5X490 97

transport i łączność 649 106
obrót towarowy 659 99

gospodarka komunalna 1 mieszkaniowa 176 106

urządzenia socjalne i kulturalne 700 104

administracja i wymiar sprawiedliwości 260 88

Instytucje finansowe 1 ubezpieczeniowe 50 101

Przeciętna liczba zatrud
nionych w administracji

państwowej uległa zmniejsze
niu w I półroczu 1958 r. w

porównaniu z przeciętnym
zatrudnieniem w I półroczu
1957r.o35tys.osób,tj.o12
procent.

Od chwili wejścia w życie
uchwały Rady Ministrów nr

42zdnia26.II.1958r.w
sprawie zadań polityki zatru
dnienia w uspołecznionych
zakładach pracy zwolniono,
bądź wypowiedziano pracę
z administracji państwowej
ponad 16 tys. pracownikom,
w tym ponad 11 tys. z admi
nistracji terenowej.

Ogółem zwolniono, bądź
wypowiedziano pracę w I po
łowie 1958 r. ponad 100 tys.
pracowników pobierającym
renty starcze, bądź inwa
lidzkie I i II grupy.

Liczba osób poszukujących
pracy, zarejestrowanych w

prezycjach rad narodowych
wynosiła na koniec I pół
rocza 1958 r. 32,1 tys.. Prze
ciętna płaca miesięczna w go-

spodarce narodowej za I pół
rocze 1958 r. wyniosła 1.395
zł. W tym w przemyśle i rze
miośle uspołecznionym —

1.633 zł, w uspołecznionych
przedsiębiorstwach budowla
no-montażowych — 1.550 zł.
Natomiast wśród robotników
grupy przemysłowej przecięt
na płaca miesięczna wyniosła
1.583 zł.

Niezależnie od wypłat z

funduszu płac wypłacono pra
cownikom uspołecznionych
zakładów pracy nagrody z

funduszu zakładowego. Wy
płaty z tytułu płac łącznie z

nagrodami z funduszu zakła
dowego wzrosły w I półroczu
1958 r. w porównaniu z odpo
wiednim okresem roku ubie
głego o ok. 8 procent.

Wypłaty z tytułu rent i e-

merytur wzrosły w I półro
czu 1958 w porównaniu z

półroczem 1957
600 min zł, tj.
prpc. Przeciętna
renta wzrosła w

o ok. 19 procent.

I
r. o ponad
o ponad 25

miesięczna
tym okresie

Szkolnictwo, kultura
I ochrona zdrowia

roku 1958 ukończyłoW
szkoły podstawowe około 272
tys. uczniów, w tym na wsi
ponad 148 tys.

Licea ogólnokształcące u-

kończyło około 28 tys. mło
dzieży.

W szkolnictwie ogólnokształ
cącym dla pracujących szkoły
podstawowe ukończyło 16 tys.
osób, zaś ponad 4 tys. otrzy
mało świadectwa dojrzałości.

W szkolnictwie zawodowym
w br. zasadnicze szkoły zawo
dowe dla niepracujących u-

kończyło 15.6 tys. uczniów. —

Technika zawodowe i szkoły
zawodowe stopnia licealnego
dla niepracujących — 31.4
tys., zaś technika dla pracują
cych — 1,7 tys.

Spadek liczby absolwentów
w szkolnictwie zawodowym w

roku 1958 w stosunku do r. ub.
wynika, w głównej mierze, z

przedłużenia czasu trwania
nauki w niektórych typach
szkół.

W I półroczu 1958 r., szkoły
wyższe opuściło 9,9 tys. absol
wentów.

W I półroczu br. liczba wy
danych książek i broszur wy-
nósi 2374, co w porównaniu z

odpowiednim okresem roku
ubiegłego stanowi 102,3 proc.,
zaś nakład globalny książek i
broszur wynosi 45,5 min. egz.
Liczba tytułów gazet, podobnie
jak w odpowiednim okresie
roku ub. wynosi 50, zaś liczba
tytułów czasopism w I półro
czu wynosi 549.

Liczba kin w pierwszym pół
roczu wzrosła o 48 i wynosi
3329, zaś liczba widzów w ki
nach spadła w porównaniu z

okresem odpowiednim ub. r.

o 3.4 proc.

W domach wypoczynkowych
Funduszu Wczasów Pracowni
czych przebywało w pierw
szym półroczu br. 1.96 tys. o-

sób, tj. 101 proc w porównaniu
z pierwszym półroczem ub r.

Liczba łóżek w szpitalach
wynosiła w końcu czerwca br.
151,2 tys.

Liczba łóżek w sanatoriach
przeciwgruźliczych wzrosła w

tym okresie o 823 tj. o 4 proc.

Lekkoatleci USA
liii są w Warszawie
Z kilkugodzinnym opóźnieniem przybyli wczoraj do War

szawy o godz. 16.30 samolotami z Moskwy lekkoatleci USA.
Wzruszający był moment, gdy z pierwszego samolotu wyszli
zawodnicy niosąc rozwiniętą flagę USA.

Gości serdecznie powitał
wiceprzewodniczący PZLA —

Witold Gierutto. Następnie,
po wręczeniu wiązanki kwia
tów, odpowiedział sekretarz
honorowy amerykańskiego
związku lekkoatletycznego p.
Daniel Terris. Powiedział on,
że dużo słyszał o Polakach i o

ich osiągnięciach i że kierow
nictwo reprezentacji i zawod
nicy cieszą się bardzo ze

spotkania z Polakami.
W drużynie Stanów Zjedno

czonych wspaniale prezentują
się miotacze. Zresztą wszyscy
zawodnicy USA mają znako
mite warunki fizyczne.

,Na wylądowanie lekkoatle
tów amerykańskich czekała
również p. Olga Connoly-Fi-
kotowa. Przyleciała ona z

Helsinek, . by w Warszawie
spotkać się ze swoim mężem
Haroldem Connoly. Znana ta
zawodniczka (startująca jesz
cze nadal w barwach Czecho
słowacji) prawdopodobnie bę
dzie brała udział w wielkich
warszawskich zawodach poza
konkursem.

*

Do chwili obecnej organiza
torzy sprzedali już na obydwa
dni zawodów Polska—USA

rajszym w godzinach popo
łudniowych miał się odbyć
pierwszy trening zawodników
USA na stadionie przy AWF.
Niestety, do treningu nie do
szło, z powodu opóźnionego
lądowania w Warszawie i
prawie 4000 widzów odeszło
niezadowolonych, gdyż nie zo
baczyli najlepszych lekkoatle
tów USA.

BS' kilStu
wierszach

Na międzynarodowych za
wodach lekkoatletycznych w

Gaevle (Szwecja) 28-letni Knut
Fredniksson uzyskał w rzucie
oszczepem najlepszy tegorocz
ny wynik — 81,63 m. Rekor
dzista świata w tej konkuren
cji Egil Danielsen zajął drugie
miejsce wynikiem 75,28 m.

*

A jednak mecz piłkarski
Polska — Węgry rozegrany
zostanie 14 września br. na

Stadionie Śląskim w Chorzo
wie, a nie jak pierwotnie pla
nowano — w Warszawie.

120.000 biletów.. W dniu wczo- słynny MTK

W pierwszej dekadzie sierp
nia przyjedzie do Polski nowy
mistrz piłkarski Węgier —



3GAZETA KRAKOWSKANr 180 (3161)

Nowości

nauki

i techniki
(KORESPONDENCJA WŁASNA Z PARYŻA)

Dzielnicy Łaciń-1 Krakowie... Nie przypuszcza-

W
•po-

to

che-

ga-

wiać jej własności struktural
ne.

„dźwięki”, jakie
krew, przepływając

naczynia krwionośne,
elektronowym urządze-
,,dźwięki” te zostają

Gazownia pod ziemią
W Kanadzie została wynalezio
na nowa metoda otrzymywania
gazu świetlnego z węgla — bez

wydobywania tego ostatniego
z ziemi. Przez pokłady węgla
zostaje przepuszczony silny
prąd elektryczny, który ogrze
wa je do wysokiej tempera
tury. Gdy po tym przygoto
waniu przez warstwy węgla
przechodzi wtłoczone tam

wietrze lub para wodna,
zachodzi podobna reakcja
miczna jak w normalnej
zowni lecz dzieje się to lia

dużą skalę. Zainstalowane ru
ry odprowadzają wytworzony
gaz do zbiorników, znajdują
cych się na powierzchni zie
mi. Nowa, uproszczona meto
da bezpośredniego wytwarza
nia gazu z węgla, znajdujące
go się w ziemi, jest kilkakro
tnie tańsza od

stosowanej.

skiej pełno anty-1 łem, że wiele lat potem, po
kwarni. Jest ich
sporo przy ulicz
kach dokoła Ode-
onu — którymi

wciąż przechodzę, gdyż mie
szkam właśnie opodal, przy
uliczce o romantycznej naz
wie — rue Monsieur le Prince.

Przechodząc niedawno ulicą
de Tournon, zatrzymałem się
przy oknie wystawowym du
żej antykwami i nagle ujrza
łem dobrze znaną mi ieszc2e

sprzed wojny starą
francuską o Krakowie. W po
czątkach naszego stulecia uka
zywała się w Paryżu piękna
seria książek-monografn _

o

słynnych miastach sztuki jak
Rzym Wenecja, Rouen, Ateny,
Bruksela. W kolekcji tej uka
zała się także książka zaty
tułowana „Cracovie”. Autorką
jej była Marie-Anne de Bovet.

Zwiedzając Kraków przed
pierwszą wojną światową, za
chwycona pięknem miasta, pi
sała o nim jako o mieście
wprawdzie polskim, ale leżą
cym naturalnie w obrębie mo
narchii austro-węgierskiej, pi
sała więc o takim cesarsko-
królewskim, czarno - żółtym

Dobra wizyta

(Inf. wł.) — W jednym z

naszych ostatnich przeglą
dów prasy zagranicznej in
formowaliśmy Czytelników
o pozytywnej ocenie, jaką
zyskała sobie w Austrii wi
zyta delegacji rządowej te
go kraju w ZSRR. Zamie
szczamy dalsze doniesienia
na ten temat. Z meldun
ków agencji zachodnich
niedwuznacznie wynika, że

wizyta moskiewska i jej
pozytywne rezultaty wzbu
dziły w Wiedniu sympatię
dla Związku Radzieckiego.
Olbrzymia bonifikata ko
sztów reperacyjnych, którą
Austria uzyskała i przyje
mna atmosfera, ‘jaką gospo
darze potrafili roztoczyć
wokół gości austriackich,
tak ich ujęła, że dając te
mu wyraz kanclerz Raab
oświadczył po wylądowa
niu w Wiedniu: „Wracamy
z wizyty, która w pamięci
naszej nie pozostawiła żad
nego cienia. Nasze stosunki
że Związkiem Radzieckim
są przyjacielskie i w tym
duchu pragniemy je nadal
kształtować”.

„Globalnie biorąc efekt
rozmów austriacko-radziec-
kich przyniesie budżetowi
Austrii oszczędność w kwo
cie około 200 milionów szy
lingów rocznie, poza tym
obie strony postanowiły
zwiększyć wzajemną wy
mianę towarową, a wresz
cie ZSRR wyraził zgodę na

wyjazd Austriaków, prze
bywających jeszcze w

Związku Radzieckim. W
ten sposób życzenia delega
cji austriackiej zostały cał
kowicie spełnione. Co jed
nak specjalnie ujęło stronę
austriacką, to to, że — in
formuje dalej zachodnio-
niemiecka agencja DPA —

ustępstwa radzieckie nie
związane były żadnymi
warunkami politycznymi i
kontrahenci radzieccy zu
pełnie nie podejmowali sta
rań w kierunku pozyska
nia Austriaków dla jakich
kolwiek koncepcji, czy to w

dziedzinie polityki zagrani
cznej, czy też wewnętrzno-
austriackiej. Jak podkre
ślają członkowie delegacji
austriackiej, stanowisko
Wiednia, by zachować do
bre stosunki zarówno ze

Wschodem, jak i Zacho
dem zostało przez Moskwę
uznane w sposób wyraźny.
Niemniej jednak zarówno
Chruszczów, jak i Mikojan
nie taili w rozmowach, jak
sobie przedstawiają rolę
neutralnego państwa w o-

becnej sytuacji międzyna
rodowej. Premier radziecki
wskazał m. in., że państwa
neutralne mogą w znacz
nym stopniu przyczynić się
do złagodzenia napięcia
międzynarodowego i w to
czącej się walce o pokój
nie powinny stać na ubo
czu. Myśl tę rozwinął Mi
kojan zauważając, że Au
stria grzeszyłaby zbytnią
skromnością, gdyby ze

względu na to, że jest ma
łym państwem, unikała
wywierania wpływu na

rozwój wydarzeń między
narodowych. Związek Ra
dziecki jest przekonany —■
wyraził się Mikojan — że
Austria może odegrać dużą
rolę w sprawie zbliżenia
pomiędzy Wschodem, a Za
chodem”.

Zdaniem DPA, nie jest
wykluczone, że rewizyta
Chruszczowa w Wiedniu
nastąpi w niedługim czasie.

leni, ---

„------ ,

[ przejściu już drugiej burzy
dziejowej, ujrzę znowu w Pa
ryżu tę książkę, jedyną, jaka
w literaturze francuskiej ist
nieje na temat Krakowa.

Jest coś naprawdę zdumie
wającego w bezradności i zu
pełnej inercji naszych „czyn
ników”, jeśli chodzi o propa
gandę piękna ziemi polskiej
za granicą. Pomyśleć tylko:
jedyną książkę o takim Krako
wie napisała Francuzka przed
pół wiekiem... (Jest jeszcze
druga książka o Krakowie —

cykl wierszy o nim, napisany
również przez Francuza, za
kochanego w Krakowie Ber
narda Hamela, który długie
lata u nas mieszkał. Wiersze .

pt. „Mon beau Kraków” („Mój
piękny Kraków”) ukazały się
w Krakowie w szczupłym, bi
bliofilskim nakładzie na rok
przed wojną, ze znakomitymi
drzeworytami Stefanii Juer-
Dretler i nie przypuszczam,
by książka ta kiedykolwiek
była kolportowana we Fran
cji).

Ale cóż tu biadać na temat,
że nie ma po francusku książ
ki o Krakowie, jeśli w ogóle
nie. ma po francusku książki
o Polsce. Co tam książki! Nie
ma nawet ulotek turystycz
nych, nie ma map, nie ma

przewodników, po prostu nie
ma niczego, co jakże bardzo
potrzebne jest na rynku za
granicznym!

Przechodząc przez Wielkie
Bulwary ujrzałem tabli
cę reklamującą wakacyjne
wycieczki zagraniczne or

ganizowane przez jedno z

francuskich wielkich biur po
dróży. Wśród spisu krajów,
do któryh wycieczki są orga
nizowane, ujrzałem też „Po-
logne”. Wstąpiłem do biura i
zapytałem jednego z urzędni
ków, stojących za ladą, czy
wielu jest zgłaszających się na

wycieczki do Polski.
— Nie — odpowiedział u-

przejmy urzędnik — nie ma

icielu. Powodem małego zain
teresowania jest częściowo
dość wysoka cena — trzyty
godniowa wycieczka kosztuje
75 do 100 tysięcy franków,
gdy analogiczna wycieczka do
Włoch, Szwajcarii, Belgii, Nie
miec zachodnich kalkuluje się
o połowę czy nawet dwie trze
cie taniej. Ale jest jeszcze in
ny powód: nie mamy „podkła
du” reklamowego...

Okazuje się, że sporo osób
zapytuje o wycieczkę do Pol
ski i prosi o mapy, przewod
niki, fotografie. Niestety, biu
ro podróży nie dysponuje do
słownie niczym w tej dziedzi
nie.

— Wielu zapisałoby się na

wycieczkę — informuje w

dalszym ciągu urzędnik —

ale rezygnuje, nie otrzymaw
szy literatury propagandowo-
turystycznej...

Widziałem w polskich księ
garniach w Paryżu albumy
wydawane w Polsce, w któ
rych zdjęcia (wysoce artysty
czne) podpisane są w kilku
językach, m. in. po francusku.
Ale album taki może jedynie
leżeć na stole w salonie, jest
ciężki, nieporęczny, nie mo
że być przewodnikiem, nie ma

zastosowania turystycznego,
pominąwszy już fakt, że kilka
takich wydawnictw, na jakie
dotąd zdobyliśmy się, opiewa

dość wyszukane i mało popu
larne tematy. Ponadto ceny!
Ceny tych książek — jak i

wszystkich innych wydaw
nictw krajowych, łącznie na
wet z prasą codzienną i ty
godniową, przeliczane są ze

złotych na franki via dolar,
co stwarza nieprawdopodobnie
wysoką sumę, jaką trzeba by
zapłacić sumę, nie stojącą
w żadnym porównywalnym
stosunku
cen,
ryżu

do przeciętnych
jakie płaci się w Pa-

za analogiczne wyda
wnictwa francuskie. A tu

przecież chodzi nie o koszto
wne albumy o Górach Świę
tokrzyskich czy zieleni w Pol
sce, tylko o tanie lub nawet

gratisowo rozdawane wy
dawnictwa reklamowe. .

Biura podróży mogłyby ta
kimi turystycznymi pro
spektami ściągnąć do Pol
ski niejednego cudzoziem

ca,a—cozatymidzie—
tak bardzo potrzebne dewizy.
Księgarnie mogłyby sprzedać
nieprzeliczone ilości prze
wodników i map, albumi-

fotograficznych, bro-
Nieste-

nie ma takich wydaw-

ków
szur ilustrowanych,
ty.
nictw w Paryżu, a o jednym
z najciekawszych miast sztu
ki, jakim jest Kraków, istnie
je książka sprzed przeszło pól
wieku z fotografiami austriac
kich przybudówek przy Bra
mie Floriańskiej, czarno-żół
tych bram zamykających dro
gę na Wawel, austriackiej
wartowni przy wieży ratuszo
wej, nieistniejących pomni
ków i domów, napisów i lo
kali, szyldów i sklepów...

Stare powiedzonko, że „pie
niądze leżą na ulicy”, można

by dzisiaj z powodzeniem za
stąpić modnym: „dewizy leżą
na ulicy”. Bo naprawdę leżą
— wystarczy popatrzeć, jak się
je pełnymi garściami zbiera
w Paryżu, wystarczy przypo
mnieć, jak te sprawy są trak
towane chociażby w bratniej
Czechosłowacji. Ale my nie u-

miemy znaleźć ani jednego
franka, ani 1 dolara na naj
łatwiejszej drodze, właśnie po
prostu na ulicy — na drodze,
którą ciągnęłyby do naszego
kraju rzesze cudzoziemców.

>>

dotychczas

Trociny jako
Trociny drzewne

doskonałym nawozem azoto
wym. Tak orzekli po dokona
niu prób chemicy z uniwersy
tetu kalifornijskiego. Poddali

oni mianowicie trociny działa
niu kwasu i pary amoniaku.

Otrzymana substancja ma uży
źniać glebę, a ponadto popra

nawóz

mogą byC

Słychać, jak płynie
krew

W Akademii Medycznej
Karolinie Południowej (USA)
wynaleziono przyrząd, który
jest doskonałym uzupełnieniem
najczulszych kardiografów.
Przyrząd ten wychwytuje
dźwiękowo najmniejsze szme
ry w poruszeniach serca, a na
wet „dźwięki”, jakie wy
twarza

przez

Dzięki
niom,
przetworzone na impulsy elek
tryczne i po wzmocnieniu moż
na je oglądać na fotografii lub

wykresie.

Nakrycie głnwy
chroniące od ciepła
W USA sprzedaje się czapki

nylonowe, zawierające cienką
warstwę aluminium.- Warstwa

ta odbija 95 proc, promienio
wania słonecznego, dzięki cze
mu w czasie upałów tempe
ratura pod czapką jest o

proc, niższa od

otoczenia. Czapki
duże usługi przy

gródku, na plaży
wianiu wszelkich

20

temperatury
takie oddają
pracy w o-

1 przy upra-

sportów.

Nowości

nauki

i techniki

Na właściwych miejscach
właściwi lodzie

Jak się dowiadujemy w Biu
rze do Spraw Prezydiów Rad
Narodowych, opracowany zo
stał projekt rozporządzenia
Rady Ministrów, który okre
śla zasady obsadzania stano
wisk i zmian personalnych w

wydziałach prezydiów rad na
rodowych oraz na stanowi
skach kierowników przedsię
biorstw, zakładów i instytucji
podległych radom narodowym.

Projekt rozporządzenia do
tyczy wszystkich szczebli pre
zydiów rad narodowych i u-

względnia stanowiska kierow
nicze, na które pracow
ników powołuje, odwołuje
i awansuje właściwy m i-
nister porozumie-

W oryginalnym salonie przyjmowani są goście Teatru Im. Słowackiego w Krakowie. Salon ten

mieści się w dawnej garderobie Ludwika Solskiego. Ściany pokryte są różnymi rysunkami, auto
grafami, portretami 1 sentencjami. Autorami ich są współcześni Solskiemu wybitni aktorzy, dra
maturdzy, komediopisarze i malarze. Fot. — CAF

o naszej redakcji
wpłynął „List otwar
ty” Instytutu Geolo
gicznego w Warsza
wie. Przyczyna? Nie
trudno ją było od

gadnąć — nawet bez zagłębia
nia się w lekturę owego doku
mentu. Swego czasu bowiem
(a zdarzyło się to 3 maja br.)
w felietonie zatytułowanym
„Pogratulować” gratulo
waliśmy Instytutowi sposobu,
z jakiego skorzystał, aby rato
wać swoje plany.

Sposób ów polegał na tym,
iż — by krótko przypomnieć
— Instytut zobowiązany «k)
wykrywania i wskazywania
tzw. resortowym służbom geo-

Ilogicznym terenów, w obrębie
których znajdują się złoża cen
nych kopalin, „wykrył” takie
złoża i zlecił roboty wiertni
cze dokładnie w rejonie (koło
Olkusza), gdzie już uprzed-
n i o wykrył i przystosowuje
teren do budowy kopalń ktoś
inny, a mianowicie Krakow
skie Przedsiębiorstwo Geolo-

Igiczne Surowców Hutniczych.
Słowem, wkroczenie tam

Instytutu za pośrednictwem
Kieleckiego Przedsię
biorstwa Wierceń Geologicz
no-Poszukiwawczych było

przysłowiową „musztardą po
obiedzie”, i to musztardą bar
dzo kosztowną, mimo to jed-

enak dla Instytutu nie do po
gardzenia jako środek na

podreperowanie rezultatów w

zakresie odkryć geologicz
nych.

Ale wróćmy do sprawy listu
otwartego. Zazwyczaj jak już
zresztą z samej nazwy wyni
ka, listy takie przeznaczane są
do publicznego ogłoszenia. A
zatem i ten list zgodnie z in
tencją autorów powinien się
był tego doczekać na łamach
naszej gazety. Niestety, co z

żalem musimy stwierdzić, w

danym wypadku nie mogliśmy
uczynić temu zadość. List za
wiera bowiem przeszło osiem
stron maszynopisma i nawet

gdyby jego treść najbardziej
przemawiała za opublikowa
niem, nie moglibyśmy tego do
konać bez poważnych skrótów.
Tymczasem treść listu jest te
go rodzaju, że nawet opubli
kowanie fragmentów nastrę
cza poważne trudności, g.dyż
bardzo niewiele ma ona

wspólnego z odpowiedzią na

krytykę, zawartą w felietonie.
Zresztą, oddajmy głos auto

rom listu, którzy tak go cha
rakteryzują:

WRN, dalej
mogą być
prezy-

zgodą odpo-

niu z prezydium
stanowiska, które
obsadzane przez
dium WRNza
wiedniego ministra, oraz ta
kie, na które powołuje, odwo
łuje i awansuje przewodni-'
czący prezydium WRN na

wniosek kierownika właściwe
go wydziału. Projekt rozporzą
dzenia mówi też m. in. o sta
nowiskach na szczeblu powia
tu, które obsadzane będą przez
prezydia WRN, oraz o

nowiskach, do których obsa
dzenia potrzebna będzie jedy
nie zgoda prezydium WRN.

Obecnie projekt ten jest
konsultowany z odpowiednimi
resortami i prezydiami 1
narodowych. (AR).

sta-

Fot. A . PiotrowskiZ wędrówek po kraju. Krosno: Rynek z zabytkowymi budowlami.
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I zostanie?
— Zostanie. Będziecie razem.

Gotowa byłam go ucałować za tę nowinę. Na
wet stare urazy przybladły.

Również A-Cis potwierdził tę wiadomość, dodając
jednocześnie, że Dean ma całkowitą swobodę dzia
łania... w granicach bezpieczeństwa.

— Jego przyjazdu nie będę ani opóźniał, ani też

przyspieszał, ale lepiej byłoby, gdyby Dean po
został jeszcze na Juvencle — powiedział jakoś za
gadkowo, lecz nie udało mi się niczego więcej z

niego wydobyć. A-Cis miał brzydki zwyczaj wyłą
czania się niespodziewanie z rozmowy, nieraz w

bardzo zasadniczych momentach i wówczas nie

było siły, która by skłoniła go do odpowiedzi

najprostsze pytania.
W tydzień po tej rozmowie Dean zjawił się w

Astrobolidzie. Ubrany był normalnie, w zwykły
strój ekspedycyjny, pod nim miał jednak na ciele

półprzeźroczystą szatę urpiańską.
Natychmiast, gdy stanął w progu pracowni, zau

ważyłam, że dzieje się z nim coś niedobrego.
Twarz miał bladą, zmęczoną. Zapadnięte głęboko
oczy płonęły chorobliwym blaskiem. Chodził, jak
baletmistrz po estradzie — płynnymi, trochę ko
cimi ruchami.

Byłam sama w pracowni, a jednak w pierwszej
chwili zdawał

czyi ku mnie
— Daisy!

razem!

Wziął mnie w ramiona.
— A jednak nie chciałeś wrócić.

Nie mogłem. Chciałem jak najbliżej,
lepiej poznać Ich życie!

— Myślałam, że o mnie zapomniałeś,
glądasz, Dean. Czy jesteś chory?

Nie. Czuję się świetnie. Nic mi nie

się mnie nie dostrzegać. Nagle sko-

z okrzykiem:
Tak się cieszę, że znów będziemy

jak naj-

Żle wy-

jest. To
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najwięcej serdeczności dodałam:

się niczym...
pewna, że jeśli nawet zrozumiał

przyzna tego ©warcie. Odkąd go

tylko zmęczenie. Musiałem tak długo tam pozo
stać, aby jak najwięcej skorzystać od nich. Czas

nagli.
W oczach jego pojawił się na moment 1 zgasł

jakiś nieprzyjemny błysk.
— I do jakich doszedłeś wniosków?
— Nie mówmy o tym. To nieważne — przerwał

mi pospiesznie, nerwowo.

— To nieważne — przytaknęłam 1 starając się
okazać mu jak
— Nie przejmuj

Byłam niemal

swój błąd, nie

znałam (a znaliśmy się od dzieciństwa), zawsze

uważał to za uwłaczające jego godności.
Uśmiechnął się do mnie trochę sztucznie nie wie

dząc, co odpowiedzieć.
— Zostaniesz? — zapytałam.
— Zostanę. A jeśli nawet musiałbym wrócić na

Juventę, to na bar*/,o krótko. Przyleciałem, bo

naprawdę brakuje mi ciebie — mówił z dawną
szczerością, choć trochę nienaturalnym tonem.

Pomyślałam, że jednak nie jest zupełnie nor
malny.

— A więc boisz się mnie? — powiedział nagle. —

Podejrzewasz, że mnie przeinaczyli? Nie masz ra
cji. .Jestem zupełnie normalny. Przyleciałem, bo

mi ciebie brakuje.
Zorientowałam się, że podobnie, jak Zoe, po

siadł zdolność odgadywania myśli.
— Tak. Czytam w twych myślach __ podchwy

cił z uśmiechem. —- Teraz nic się nie ukryje prze
de mną.

— Nigdy niczego nie ukrywałam przed tobą.
Wiesz to najlepiej!

Zmieszał się trochę. Przyszło ml na myśl, że mo
że dlatego właśnie odszedł z Lu. Przychwycił tę
myśl natychmiast.

Nie myśl, że czytanie myśli jest szczytem,
do którego dążę. Sięgam znacznie wyżej.

Znów zauważyłam jakiś chorobliwy błysk w je
go oczach.

Uprzytomniwszy to sobie, strapił się nieco i zmie
nił temat.

— Chciałbym, abyś poznała bliżej Lu. To nie

Jest wcale bezduszny robot, jak go niektórzy z

nas nazywają. To niezwykle mądry chłopiec, przy
szły geniusz. Czy wiesz, że już teraz wprowadził
szereg udoskonaleń do dublomózgów? Nawet Ur-

pianie uznali to za rewelację, choć oni chyba ni-
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czemu się nledzlwią! I nie jest to żaden maniak,
zapatrzony w siebie. Przeciwnie — gotów oddać

w-szystko dla ludzkości! On naprawdę czuje się
związany z nami. Nie wiem, za co go tak znie
nawidziliście?

— Bynajmniej. Tu żadnej roli nie odgrywa nie
nawiść — rozpoczęłam.

— Wiem — przerwał mi gwałtownie. — Ty my
ślisz, że to tylko strach. To nie tylko strach. To

obawa przed koniecznością zerwania z dotych
czasowymi nawykami, z ciasnym, ograniczonym
horyzontem myśllenia. Ich umysły są skostniałe. Ich

przeraża perspektywa przemiany sposobu patrzenia
na świat. Ich przeraża konieczność dziejowa, jaką
jest wyższy, urpiańskl stopień zespolenia myśli
i zorganizowanego działania. Boją się zrosnąć w

jedno, planowo działające ciało. Nie chcą podpo
rządkować się woli mądrzejszych, widzących le
piej przyszłość przewodników. Po prostu egoizm
przez nich przemawia.

Zapalał się coraz bardziej. Czułam, Jak ten nowy
Dean daleki jest od dawnego, sprzed miesiąca,
czy roku...

Te moje myśli znów go zreflektowały.
Spojrzał na mnie spokojnie 1 powiedział!
— Nie ma jednak potrzeby tym się martwić.

To wszystko da się jeszcze naprawić. Może zresz
tą nie mam racji...

*

Tego wieczoru zjedliśmy kolację w nastroju nie
mal tak pogodnym, jak przed przybyciem do u-

kladu Alfa Centaujl. Dean unikał dyskusji na te
maty, które ze mną poruszał. Odpowiadał za to

szeroko 1 chętnie na pytania dotyczące swego po
bytu u Urpian.

Okazało się, że brał udział tak, jak i ja w udo
skonaleniu zespołu konwernomów 1 z własnej woli

był przez cały okres nieobecności poddany działa
niu urządzeń przyspieszających tempo procesów
fizjologicznych. Przeważnie pracował z Lu, którj'
usiłował wzbogaęlć jego umysł w wiedzę, ale ja
kie osiągnęli rezultaty, wykaże dopiero praktyka.
Oświadczył ogólnikowo, że Lu przybędzie niedługo
do Astrobołidu, aby przedstawić wszystkim opra
cowany przez siebie plan współpracy z Urpiana nl,
zmierzający do wykorzystania wszystkich ich zdo
byczy z pożytkiem dla cywilizacji ludzkiej.

(-ląg dalszy nastąpi).I
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„Nie stanowi on ani odpo
wiedzi autorowi, ani też nie
polemizuje z autorem, określa
tylko stanowisko Instytutu”.

Na marginesie: to wyraźnie
logiczna sprzeczność. Bo jeśli
list określa stanowisko, a jest
ono odmienne od stanowiska,
wyrażonego w felietonie, to

muszą być w liście zawarte ak
centy polemiczne, to musi on

posiadać wszelkie cechy odpo
wiedzi. Jeśli zaś pozbawiony
jest jednego i drugiego, ot nie
może być także mowy o zaję
ciu stanowiska wobec poru
szonych w felietonie spraw.

A teraz cóż takiego przyno
si treść owego listu otwarte
go, skoro nie zawiera on po
noć odpowiedzi na krytykę,
jaką ośmieliliśmy się skiero
wać pod adresem Instytutu?

Otóż istotnie w swej lwiej
części list mówi raczej o

wszystkim innym, tylko nie o

meritum sprawy. A więc tro
chę o warunkach pracy Insty
tutu, trochę o jego zakresie
działania, trochę o dotychcza
sowych osiągnięciach i trud
nościach-.. Czy jednak napraw
dę brak tani całkowicie ustę
pów, które wbrew zapowiedzi
autorów polemizują z naszym
stanowiskiem? Są — i te przy
toczymy.

Zwracaliśmy w felietonie u-

wagę na to, że począwszy od
1951 roku do chwili obecnej
Krakowskie Przedsiębiorstwo
Geologiczne Surowców Hutni
czych nie miało okazji korzy
stać z usług Instytutu, pole
gających na wskazywaniu
Przedsiębiorstwu nowych, od
krytych przez Instytut złóż su
rowcowych. W Liście nato
miast czytamy:

„Instytut Geologiczny wyka
zał jak , największe zrozumie
nie i ofiarował współpracę,
przekazując w latach 1950 —

1953 do odrysowania, odpisa
nia i wykorzystania ponad 200
gromadzonych w ciągu dzie
siątków lat dokumentów geo
logicznych...”

Tak, to prawda. Tylko, że
w danym wypadku dokumen
ty te nie oanosiły się do złóż
nowo odkrytych przez Insty
tut.

A oto inny ustęp „Listu”:
„Poszukiwania w rejonie

Krzykawki, na zachód od Bo
lesławia Instytut Geologiczny
rozpoczął jeszcze w 1957 roku.
Poszukiwania zaprojektowane
na 1958 rok stanowią tylko
kontynuację prac z 1957 roku.
Projekt tych prac uzyskał
wymagane zatwierdzenie w

Komisji Zasobów Kapalin przy
Centralnym Urzędzie Geologii
w dniu 11 marca 1958. Z pun
ktu więc widzenia naukowe
go, rzeczowego i formalnego
sprawa jest najzupełniej ja
sna...”

Czyżby? W cytowanym ustę
pie dwukrotnie użyte jest sło
wo „poszukiwania”, gdy tym
czasem chodzić może co naj
wyżej o prowadzenie geologi
cznych prac rozpoznawczych
nad złożami, których wcale
nie trzeba już poszukiwać,
bo zostały one odkryte
przez Krakowskie Przedsię
biorstwo Geologiczne .Surow
ców Hutniczych. Chodzi o

prowadzenie prac rozpoznaw
czych, które z o wiele mniej
szym nakładem środków fi
nansowych prowadzi już sam

odkrywca. A więc z punktu
widzenia rzeczowego, a zwła
szcza ekonomicznego sprawa
bynajmniej nie jest jasna...

Cóż jeszcze do tego dodać?
W felietonie gratulowaliśmy
Instytutowi pomysłowości w

wynajdowaniu sposobów na

kłopoty z wykonaniem planu.
Teraz wypadałoby tej in

stytucji pogratulować pomy
słowości także i w takiej
dziedzinie, jak reagowanie na

krytykę prasową. O pomysło
wości tej świadczy również ta
kie oto zdanie:

„Jeśli artykuł w tym cza
sie nie ukaże się (chodzi o

opublikowanie Listu do
dwóch tygodni od daty do
ręczenia — przypisek nasz)
względnie pan redaktor
(Ust jest adresowany do
naczelnego redaktora „Ga
zety Krakowskiej” —

przyp. nasz), uważać będzie
umieszczenie tego rodzaju
Listu za niewskazane —

wyjaśniamy, że „List” ten
w formie powielonej roze
słany zostanie do zaintere
sowanych pracowników na
ukowych, współpracują
cych z Instytutem oraz do
zainteresowanych działal
nością Instytutu władz”.

To już zakrawa na lekki
szantaż. A zatem jeszcze raz:

pogratulować!
J. BITTNER

P. S. Uwagi te absolutnie nie

pozostałą w sprzeczności z fak
tem, że Instytut Jako placówka
naukowo-badawcza może poszczy
cić się poważnym dorobkiem 1

chlubnymi osiągnięciami w pracy
na swoim odcinku. Wyraźnie wy
nika to zresztą z treści listu. By
najmniej tego nie kwestionujemy
1 dlatego też w odpowiedzi In
stytutowi ograniczyliśmy się nie
mal wyłącznie do spraw poruszo
nych w felietonie. Również z

tych samych względów skwitowa
liśmy milczeniem szereg zwrotów

co najmniej nie na miejscu, jakie
zawiera ów list.

„PITAVAL WARSZAWSKI’*

Stanisława Szenica (str. 307 1

363, cena zł 45) to zbiór inte
resujących relacji o najsłyn
niejszych procesach sądowych
ostatnich lat XIX w.

Kolejnym amerykańskim po-

wieściopisarzem zaprezento
wanym nam przez „Czytelni
ka” jest Truman Capote. Je
go książka pt. „INNE GŁOSY,
INNE ŚCIANY (str. 224, cena

z! 10) jest obrazem świata i

ludzi widzianych oczami mło
dego cbłopca.
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Autorki listu który w

przekładzie drukujemy,
działaczki Komunistycznej
Partii Austrii, odwiedziły
niedawno Kraków oraz O-
święcim — grób
najbliższych. Za
pośrednictwem
się do Międzynarodowego
Komitetu Oświęcimskiego,
działaczy ZBoWiD i innych
osób w następujących sło
wach:

„Gdyśmy
Austrii, do
się dla r/.s
przesłać Wam gorące po
dziękowanie za miłe przy
jęcie i opiekę podczas na
szego pobytu w Krakowie.
Nie zapomnimy tych dni.
Rozmawiałyśmy z wielu
Polkami i Polakami, przed
stawicielami narodu, który

swoich
naszym

zwracają

powróciły do
Wiednia, stało
potrzebą serca

Wierne

testamentowi

Oświęcimia
tak wspaniale walczył
przeciw zbójeckiemu fa
szyzmowi nazistowskiemu i
nadal kroczy w pierwszych
szeregach bojowników prze

ciw wojnie, przeciw wszy
stkiemu co nieludzkie i
co zagraża wolności czło
wieka. Po tych spotkaniach
tym wyżej wznosimy sztan
dar przyjaźni polsko-au
striackiej, będziemy z tym
większym zdecydowaniem,
wierne testamentowi
święcimia, walczyły
wspólne ideały.

Szczególne podziękowa
nie pragniemy wyrazić na
szym bezpośrednim gospo
darzom, pp. dr Kłodziń
skim, dalej — dyrekcji Mu
zeum Oświęcimskiego,

członkiniom i pracownicom
Ligi Kobiet oraz wszystkim
koleżankom i kolegom, któ
rzy urządzili nam ten prze
miły pobyt w pięknym
Krakowie.

o-
o

Franziska Vesely
Fridericke Schweiger”

Wyspowa
kieleckiej
sztuki ludowej
W budynku Miejskiej Bi

blioteki Publicznej w Kra
kowie urządzona została stara
niem Wydz. Kultury WRN i
Tow. Przyjaciół Sztuk Pięk
nych, w Kielcach wystaupa
„Sztuka ludowa wojewódz
twa kieleckiego”, Wystayja
ma charakter objazdowy i ja
ko taka nie przekazuje całości
wiedzy o sztuce regionu kie
leckiego. Nie mogła objąć eks
ponatów większych. Liczy
więc 166 tak dobranych, że
daje w zasadzie przegląd ca
łości sztuki ludowej Kielec
czyzny.

Dużo miejsca zajmuje rzeźba
w drzewie i kamieniu. Prze
ważają tematy religijne.
Rzeźby świeckie są przeważ
nie nowszego pochodzenia.
Snycerkę w drzewie repre
zentują piękne przęślice. Wi
dzimy też pisanki (opoczyń
skie i kozienickie) oraz wy
cinanki wykonane z kolorowe
go papieru. Ważny dział' Wy
stawy stanowią okazy cera
miki, wyrabianej przez wiej
skich i małomiasteczkowych
garncarzy. Głównym ośrod
kiem wyrobu była Iłża.

Za najbardziej charaktery
styczny strój Kielecczyzny u-

chodzi ubiór świętokrzyski.
Mamy tu, jeśli chodzi o stró.
kobiecy, zdobione gorseciki i
kolorowe, kwieciste chustki.
Ubiór męski stanowią brązowe
sukmany, obszyte czerwonymi
sznurkami. Podobne do świę
tokrzyskich, choć mniej efek
towne, są kobiece stroje kie
leckie i włoszczowskie. Barw
ny jest też strój opoczyński..
Mężczyźni nosili dawniej
białe sukmany, zdobione czar
ną taśmą, barwne, samodzia
łowe spodnie i haftowane ko
szule. Kobiety — barwne, pa
siaste zapaski.

Na wystawie są też kilimy,
hafty i dywany z zastosowa
niem ornamentyki ludowej.

Wystawa trwać będzie do
5 sierpnia, a następnie zosta
nie przewieziona do Zakopa
nego. (W. Mor.)

Nim nadejdzie

nowy rok szkolny
Wakacje są dla krakowskich

szkół nie tylko okresem
wytchnienia i odpoczynku.
Aby bowiem mali użytkowni
cy mogli we wrześniu rozpo
cząć nauką w czystych, od
świeżonych salach lekcyjnych,
oddziały oświaty dzielnico
wych rad narodowych prze
prowadzają w okresie tych
dwu miesięcy generalne re
monty.

Do tych, które wymagają
szczególnego wysiłku i dużych
nakładów finansowych, nale
żą budynki szkolne w najstar
szej. dzielnicy Krakowa —

Stare Miasto, pochodzące naj
częściej z drugiej połowy
XIX wieku. Toteż w dwóch
szkołach — nr 1 przy ul. Mar
ka 34 i przy Bernardyńskiej 7
trwaią tzw. remonty kapital
ne. Wstawia się więc okna,
nowe schody (debowe), maluje
pomieszczenia. W innych sześ
ciu szkołach dokonuje sie
kosztem około 300 000 zł ko
niecznych poprawek, a przede
wszystkim przestawia piece,
wykonuje roboty stolarskie,
instalacyjne itp.

W tej dzielnicy odczuwa sie
bodajże największą na terenie
miasta ciasnotę pomieszczeń
szkolnych; c’ ’

— •• •

przypada na 1 izbę. Oddział
Oświaty DRN Stare Miasto
czyni obecnie starania o od
zyskanie w ramach rewindy
kacji budynku szkolnego przy
ul. Wąskiej 7, gdzie pierwsze
i drugie piętro zajmuje Tech
nikum Geologiczne. Przenie
sienie Technikum
na uzyskanie 12
szkolnych. Pewne

trudnej sytuacji
mieściu nastąpi
chwilą oddania

nowej szkoły przy ul. Pod
górskiej, na Kazimierzu. We
wrześniu rozpocznie się pierw
sze wykopy ziemne. Powsta
nie tutaj nowoczesna, skła
dająca się z trzech pawilonów
szkoła z 16 izbami lekcyjny
mi, salą gimnastyczną,
łówką i świetlicą, (ks)

pozwoliłoby
do 13 izb

polepszenie
w śród-

dopiero z

do użytku
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Archiwum

z krakowskiego Getta
przedmiotem badań

Pracownicy Żydowskiego
Instytutu Historycznego w

Warszawie prowadzą bada
nia nad nowymi dokumen
tami martyrologii Żydów
polskich w okresie okupa
cji. Autentyczność tych do
kumentów nie ulega wąt
pliwości; przynoszą one

szereg nowych szczegółów
z życia w getcie krakow
skim, tworzenia się ruchu
oporu itp.

Bawiący obecnie w Kra
kowie przedstawiciel Insty
tutu, prof. Bernard Mark
udzielił przedstawicielowi
„Gazety Krakowskiej” kil
ku informacji.

W trzynaście lat po zli
kwidowaniu krakowskiego
getta w jednym z domów
bocheńskich (w którym w

Na pewno pomoże
Wczoraj Kolegium Orzekające

przy Prezydium DRN Zwierzy
nie rozpatrywało sprawy kiero
wników robót, odpowiedzialnych
za uporządkowanie jezdni czy
chodników po dokonanych przez
przedsiębiorstwa pracach.

, I tak zostali ukarani: inż. Sta-

około 70 dzieci nisław Winiarczyk (Zjednoczenie

A gdy będzie słońce

i pogoda

Instalacji Sanitarnych Budownic
twa Miejskiego Kraków-Nowa

Huta) grzywną 800 zł; Zbigniew
Faber, technik-elektryk (Zakład
Energetyczny Kraków-Miasto)

grzywną 300 zł; inż. Tadeusz

Skalski z Woj. Przeds. Wodno-

Kanalizacyjnego — 500 zł; Miesz
ko Sapała — Zakład Energetycz
ny —- upomnienie; Eugeniusz Mól

(Krakowskie Przeds. Robót Tele
komunikacyjnych) — 500 zł; inż.
Tadeusz
stwowe

Wyroki
upływie

Ilnicki (Przeds. 1

Gazobudowa) — 500

będą prawomocne
7 dni.

Pań-
1 zł.

po

£,ist lin reSakeji

Mimo że pogodo. jest
zmienna, krakowianie
korzystają z każdego
pogodnego dnia i wy
stawiają swoje ciała na

działanie promieni sło
necznych. Jak widać na

Zdrowotny
graham...

Wielu jest w naszym mieście
zwolenników chleba — grahama,
wypiekanego przez niektóre pie
karnie. Nic też dziwnego, że n'e
zawsze można go kupić. Fakt du
żego zapotrzebowania na

rodzaj pieczywa wpłynął na to,
że piekarze uważają, iż klienci
i tak kupią (niezależnie od jako
ści) ich wyroby.

Taką dewizę stosuje szczegól
nie piekarnia nr 25 przy ulicy
Żelaznej. Wprawdzie wypieka się
tu grahamy, lecz bynajmniej nie

— zdrowotne. Po spożyciu takie
go Chleba, który wypełniony jest
lepką, zakalcowatą mazią, trzeba

wzywać lekarza i przeprowadzać
płukanie żołądka. Może by
wspomniana piekarnia przesta
wiła się na produkcję dla ludzi?

PS. „Eksponat” upieczonego
przez wspomnianą piekarnię
Chleba — w posiadaniu redakcji.

(S. P)

W sprawie
Krakowskiego

Przed kilku dniami otrzymaliś
my od mieszkańców domu przy
ul. Bohaterów Stalingradu 8 list
z prośbą o interwencję, w celu
zlikwidowania nieodpowiednich
warunków sanitarnych, jakie pa
nują tam w związku z istnieniem
„Baru Krakowskiego". Wyjaśnia
ją oni, że kilkakrotne starania u

różnych kompetentnych instytucji
nie dały rezultatu (np. list z dnia
23 IV 1956 do Mieiskiej Stacji
Sąnit. -Epidem.) Oto

statniego listu:

„Bar nie posiada
nitarnego — jego
trudności z odnalezieniem toalety.

fragment o-

zaplecza sa-

klienci mają

UWAGA, KLUB X MUZA!
Zawiadamia się członków

Klubu Filmowego X Muza, że
projekcja filmowa odbędzie
się dnia 31 lipca o godz. 16
w sali kina „Kultura" — Kra
kowski Dom Kultury, Rynek
Gl. 27.

załączonych zdjęciach,
basen kąpielowy przy
Wytwórni Papierosów
w Czyżynach cieszy się
wielką popularnością.
Nic dzitenego! Otoczony
drzewami, posiada duże
nasłonecznienie i czystą
wodę. Prysznic, szatnie
— na miejscu. Są tu

także boiska siatkówki

Rada Robotnicza Krakowskich Zakładów
Przemysłu Dziewiarskiego

KRAKÓW, ul. WIELICKA nr 25
zawiadamia b. pracowników zakładu, że

należnoSci z tytułu nagród
fund, zakładowego za rok 1357

są do odebrania w Dziale

Księgowości
DO DNIA 15 SIERPNIA 1558 r.

Po tym terminie wypłaty będą wstrzymane
i ulegną przepadkowi.

RADA ROBOTNICZA
Krak. Zakładów Przem. Dziewiarskiego.

okresie okupacji mieścił się
czasowo szpital żydowski)
znaleziono na strychu
szczątki różnych dokumen
tów. — Po bliższym zbada
niu okazało się, że są to

pozostałości żydowskiego
archiwum z getta krakow
skiego. Do dzisiejszego dnia
nie zdołano wytłumaczyć
faktu zachowania się tych
dokumentów, jak również
i drogi, jaką przebyły one

z getta krakowskiego do
Bochni. Na marginesie
prof. Mark podaje, że bę
dąc ostatnio w Izraelu, w

Instytucie Pamięci Narodo
wej w Jerozolimie odnalazł
kilka numerów pisma „He-
chaluc” (Gwardzista), któ
rych egzemplarze znalezio
no w odkrytym w Bochni
archiwum. W szczątkach
odkrytego archiwum, o-

prócz podziemnych gazetek,
znajduje się również boga
ta korespondencja oraz rę
kopisy odezw z okresu
czerwiec—wrzesień 1943, w

których nieznani autorzy
nawoływali mieszkańców
getta krakowskiego do
zbrojnego powstania prze
ciwko okupantowi.

Nie ulega wątpliwości, że
odnalezione dokumenty po
zwolą na wypełnienie luki
w historii działającej w o-

kresie okupacji tak na te
renie getta krakowskiego,
jak i w Bochni, Żydowskiej
Organizacji Bojowej, (bc)

PRZETARGI

KRAKOWSKIE ZAKŁADY
KAMIENIA BUDOWLANEGO

W KRZESZOWICACH, UL. KRAKOWSKA 212

ogłaszają, że

w dniu 19 VIII 1958 r. o godz. 10

spriodadią w drodze przetargu
ograniczonego
następujące maszyny:

1. młynek uniwersalny „Ccntroplex”
cena wywoławcza 1.000 zł.

2. łamacz szczękowy „Lbchnert”
cena wywoławcza 4.900 zł.

3. przesiewacz cylindryczny
cena wywoławcza 2.800 zł.

4. łamacz walcowy
cena wywoławcza 4.000 zł. •

W przetargu mogą wziąć udział spółdzielnie,
organizacje społeczne, osoby fizyczne, oraz

przedsiębiorstwa nieuspołecznione.
Oferty oraz wadium w wysokości 10 proc, ceny
wywoławczej należy składać w Krakowskich
Z.K.B. — w kasie najpóźniej w przeddzień

przetargu.
W razie niedojścia przetargu do skutku, prze
targ drugi odbędzie się dnia 3 września br.

w tym samym miejscu i czasie.

LICYTACJE

Kiedy mamy spać?
U zbiegu ul. Długiej z Aleją

Słowackiego pod domem nr 88

widnieje przytwierdzona do słupa
tablica: „Postój furmanek wzbro
niony”. 5, 10 i 15 metrów od

tej tablicy, na wysokości kamie
nic, oznaczonych numerami 86,
84, 82, stale, dzień i noc stoją
furmanki, które przywożą towa
ry na targ (głównie furmanki z

wolnorynkowym mięsem).
Furmanki zajeżdżają od 10 wie

czór do północy — i stoją do
rana. Woźnice skracają sobie
czas głośnymi rozmowami, często
zakrapianymi wódką. Hałasy, ja
kie stąd powstają, budzą przez
całą noc mieszkańców Nowęgo
Kłeparza, mieszkających u wylotu
ul. Długiej, Alei, w ul. Żuław
skiego. Do komitetu blokowego
wpływają skargi. Prasa zamiesz
czała już na ten tćmat notatki.

Mieszkańcy, posiadający telefony,

9

dzikiego
nakłada mandat,
śmiesznie

zapłaciwszy
już opłacił

niską
man-

sobie
ba-

alarmują komisariat MO przy Pę-
dzichowie. Nic nie pomaga.

Jeżeli czasem (bardzo rzadko)
zjawi się milicjant, to albo prze
chodzi obojętnie obok

postoju, albo

opiewający na

sumę. Woźnica
dat uważa, że

postój 1 pozostałe do rana,

lasując, popijając, przekrzykując
się z koleżkami — nieraz na od
ległość całego placu. Dla nich nie

istnieje noc, cisza, prawo do od
poczynku drugich.

Czy na Nowym Kleparzu Pbo3

wiązują prawa 1 ezy komisariat
MO przy ul. Pędzichów naprawdę
jest bezsilny wobec kilku woźni
ców? To pytanie zadają sobie
od miesięcy mieszkańcy zbiegu ul.

Długiej i Al. Słowackiego.

(Nazwisko znane redakcji!)

18 lat) — 17, 19.30. KULTURA:

„Spotkania” (polski, od 18 lat) —

20, 22. ROTUNDA: „Dawne cza
sy” (wł.) — 18.15, 20.15.

KM. 2073/57
Komornik Sądu Powiatowego w Tarnowie,
zgodnie z art. 685 i 688 kpc. podaje do wia
domości, że dnia 19 września 1958 r. o godz. 10
w Sądzie Powiatowym w Tarnowie, pokój nr 37

odbędzie się
LICYTACJA NIERUCHOMOŚCI

celem zniesienia współwłasności realności, obj.
księgą wieczystą nr 5892 Sądu Powiatowego w

Tarnowie, położonej w Tarnowie przy ul. Koś
ciuszki 45, składającej się z pbud. 391/2 i pgr.
1645 o powierzchni 4a. 96 m2, wraz z południo
wą połową budynku mieszkalnego drewnianego,
krytego słomą o 2 izbach: kuchni, sieni i komo
ry, stanowiącej własność Marii Zającowej w

2/8 częściach, Józefa i Stefanii Gucwów w 5/8
częściach i Stanisławy Stus w 1/8 części. Suma
oszacowania wynosi 19.920 zł, cena wywołania
wynosi 14.940 zł. — Rękojmia wynosi 1.992 zł.
K-5210 Komornik — ELGET.

PRACOWNICY POSZUKIWANI

MONTERÓW-ELEKTRYKÓW, POMOCNIKÓW
do prac elektryfikacyjnych wsi w zakresie ro
bót sieciowych i instalacyjnych przyjmie na
tychmiast Krakowskie Przedsiębiorstwo Elek
tryfikacji Rolnictwa — Kraków, Płaszów, ul.

Saska. K-5104

KUCHARZA (KĘ) przyjmie natychmiast Dy
rekcja Szpitala Powiatowego w Miechowie. —

Zgłoszenia należy nadsyłać do Dyrekcji Szpi
tala ul. Racławicka 24 — do dnia 10 sierpnia
1958 r. — Warunki do omówienia na miejscu,

K-5188

3 MASZYNISTÓW i 1 PALACZA do obsługi
parowozu normalno-torowego — zatrudni na
tychmiast na dobrych warunkach Krakowskie
Przedsiębiorstwo Budowy Elektrowni i Prze
mysłu KOB-2 Skawina. — Zgłoszenia osobiste
przyjmuje Kierownictwo Budowy Elektrowni

w Skawinie. K-5185

3 MASZYNISTÓW KOLEJOWYCH do obsługi
bocznicy normalno-torowej, płaca od 1.600 do
2.200 zł, 3 MURARZY przyuczonych — płaca od
1.300 zł do 2.000 zł, oraz 20 PRACOWNIKÓW
niekwalifikowanych z terenu Krakowa i po
wiatu krakowskiego do pracy w akordzie w

dziale produkcji i transportu wewnętrznego —

praca na trzy zmiany, płaca od 1.100 zł do 2.000
zł miesięcznie — zatrudni Fabryka Supertoma-
syny „Bonarka" w Krakowie. Deputat węglo
wy dla wszystkich wg Układu Zbiorowego Pra
cy dla Przemysłu Chemicznego. — Zgłoszenia
przyjmuje Dział Organizacji Pracy i Płacy —

Sekcja Personalna Zakładu — Kraków, ul.
Puszkarska 9. K-5219

Kierownictwo Robót nr 8 Krakowskiego Przedsię-^

biorstwa Robót Drogowych Oświęcim—Muzeum

UNIEWAŻNIA zagubioną KSIĄŻKĘ SPRZĘTU
BUDOWLANEGO znak PKN-L 4 dla kotła przewoź-1

nego do podgrzewania bitumu

nr ew. państw. 27299.

DATA WYDANIA 15 IV 1955 r.

„ELEKTROMONTAŻ“ j
Przedsiębiorstwo Robót Elektrycznych .i

w Kraltowie-Nowa Huta, *

Gł. Plac Budowy Huty im. Lenina, Barak 33 ;

zleci wykonanie remontu

wiertarki stojącej
słupowej „Naumburg", typ 55. 1. 51/6,

oraz

INNEGO SPRZĘTU MECHANICZNEGO

(wiertarki stołowe, giętarki hydrauliczne,
imadła ślusarskie, nożyce do cięcia blach,
szlifierki i in.) przedsiębiorstwu państwo

wemu lub spółdzielni.
Sprzęt można oglądać codziennie w godz.
od9do14. — Zgłoszenia u Gł. Mechanika

lub w Dziale Zaopatrzenia.
Oferty należy składać w Dziale Zaopatrze
nia PRE Nowa Huta, do-dnia 7 VIII br.

BIAŁOSTOCKIE ZAKŁADY METALOWE
PRZEMYSŁU TERENOWEGO

w BIAŁYMSTOKU, ul. Starobojarska nr 32

WYKONUJĄ TERMINOWO

po censch konkurencyjnych

następujące wyroby:
1. WÓZKI TRANSPORTOWE 15 różnych

typów i nietypowe.
2. NAKRĘTKI BAKELITOWE do słoi

przem. i butelek o różnych wymiarach,
3. PUDEŁKA BAKELITOWE do pasty.
4. SZAFY METALOWE 2 1 3-drzwiowe oraz

narzędziowe,
5. WOZY GOSPODARSKIE ogumione 1 i

2-konne na łożyskach (stożk. rolk).
6. MŁOCARNIE szerokomłotne typu BWJ,
7. GRABIE METALOWE 12—14-zębowe,
8. LEMIESZE i ODKLADNIE KOWALSKIE,
9. OSIEwozowe nr 1 (AK1)inr2 (AK2),

10. GWOŹDZIE pap. i druciaki (drobne),
11. ODKUWKI matrycowe i wolno-kute o

wadzeod1do30kg.

Ponadto posiadamy do upłynnienia opony
regenerowane samochodowe oraz materiały

branży metalowej i elektrotechnicznej.
Na żądanie zainteresowanych wysyłamy

szczegółowe oferty oraz wzory.

Uwaga czytelnicy
PRENUMERATA JEST NAJLEPSZĄ FORMĄ
ZAPEWNIENIA CIĄGŁOŚCI OTRZYMYWANIA PRASY.

PRZEDPŁATY NA PRENUMERATĘ PRZYJMUJE
CENTRALA KOLPORTAŻU
PRASY i WYDAWNICTW

WARSZAWA, ul. SREBRNA nr 12 — na konto PKO nr 1-6-100.020.
WARUNKI PRENUMERATY:

KULTURA FIZYCZNA
Cena prenumeraty kwartalnie zł 12 — półrocznie zł 24.

LEKKA ATLETYKA
Cena prenumeraty kwartalnie zł 15 — półrocznie zł 30.

Wymienione czasopisma — od 1 lipca br. do nabycia wyłącznie w prenumeracie.

RYNKIEWICZ Krystyna
zam. w Krakowie ul. Mi
kołajska 11, zgubiła leg.
służbową nr 5064 wydaną
przez PRN Wydział Oświa
ty w Krakowie.

19762-g

ODROBINA Józef zgubił
przepustkę tymczasową nr

70856, wydaną przez Za
kłady Chemiczne Oświę
cim. P-910

LIPIEC

31
Czwartek

ten

Floriańska 15, Matejki
Stalingradu 77, Retoryka
nowice — Wyspiańskiego,
Fałęcki.

KIEDYI

i

kra-
8.36:

Zino
dla

INTERNISTYCZNY: Szpital
Miejski N. Huta.

CHIRURGICZNY: Szpital Miej
ski Nowa Huta.

POŁOŻNICZY: Oddział Gine
kologiczno-Położniczy Miejskiego
Szpitala Nowa Huta.

OKULISTYCZNY: Klinika Cho
rób Oczu, Kopernika 17.

Godz. 18: Program dzieci

starszych. 19.15: Kącik turysty
czny. 19.30: Dziennik. 20: „Zbie
gowie” — film francuski.

(komedia,
— godz. 16,

,?Zapaśnik
cyrkowy,

- 15.45, 18,
„Śmiech w raju” (ko-

12 lat) — 16, 18, 20.15.

nieczynne. ŚWIT:
Sajgonu” (sensacyj-

lat) — 15.45, 18, 20.15.

„Agnieszka wśród

(sensacyjny, franc.,
15.45, 18, 20.15. —

aru

Lokal nastawiony jest tylko na

sprzedaż alkoholu i zakąsek.
Wszystko to zatruwa nam życie,
a nawet utrudnia zdobywanie
środków do życia, ponieważ
klienci zakładów istniejących w

tym budynku (gabinet dentysty
czny 1 inne) stronią od nas. Je
dynym wyjściem jest likwidacja
lokalu i utworzenie

miejscu baru

mlecznego”.
Jak informuje

KZG „Wschód”,
ka lokal zostanie zamknięty
rozpocznie się jego przebudowa.
Odpowiednie kwoty są już na ten

cel przeznaczone.
Obecnie kierownictwo baru, dą

żąc do zachowania czystości,
przeprowadza regularnie akcję od-

szczurzania, pali kości, które by
ły główną przyczyną wyziewów.
Należy mieć nadzieję, że w cią
gu dwóch miesięcy kierownictwo
baru będzie starało się p jale
najlepsze współżycie z mieszkań
cami domu. (W. Mor.)

na jego
bwocowego lub

nas dyrekcja
od 1 pażdzierni-

i

ŚLIWA Janina zam. w Wa
dowicach, ul. Niwy 36 —

zgubiła legitymację służ
bową nr 1394 — wydaną
przez Wydział Oświaty w

Wadowicach. P.896

i.

|

i koszykówki. 1 to wszy
stko „za jedyne” 3 zł.
Można sobie pozwolić.'
Większość „wczasowi
czów” stanowią miesz
kańcy Nowej Huty, ale
i miłośników wodno-sło-
necznej kąpieli ze stare
go Krakowa nie brak.

| $ Zapowiedziany na dzień 1

sierpnia br„ o godz. 20 występ
Akademickiego Teatru im. Bran
ko Krsmanovica z Belgradu,
który miał się odbyć w sali Pań
stwowego Teatru Rozmaitości w

• Krakowie, zostaje odwołany.

MODRZEJEWSKIEJ: „Jutro
pogoda” — 19.30. Pozostałe tea
try nieczynne.

APOLLO: „Księżna Gerolstein
(komedia muzyczna,
14 lat) — 15.45, 18,
UCIECHA: „Paragraf
(komedio-dramat,
lat) — 11;
gangsterów”
18 lat) —

WOLNOŚĆ:
lonii”

tyr. NRD,
20.30. —

1 mężczyźni”
franc. -włoska,
21*. 15. MŁODA
łem siedem
franc., 13 lat)
— WANDA: „Tańczymy
gwiazd”
16 lat)
WRZOS:

(dramat
10 lat)
KRAKUS

media, ang.,
SZTUKA —

„Ucieczka z

ny, franc. 14
ŚWIATOWID:
gangsterów”
18 lat)

Mała sala ŚWITU: „Wzgórze 24
nie odpowiada” (film wojen
ny, izraelska, 12 lat) — 15,
17, 19. Mała sala ŚWIATOWIDA:
„Czarna teczka” (sens.,
16 lat) 15, 17.15, 19.30.
CASSINO: „Karuzela
ska” (prod. włoska,
zmroku około godz.
letnie CRACOVIA: „Paragraf
miłość” (komedio-dramat, hindu
ska, 14 lat) o zmroku około godz.
20.45. Kino letnie AMFITEATR:

„Neapol miasto milionerów” (ko
media obyczajowa,
lat)—o
ny 20.45.

„Pierwszy
lat),— 17,
„Mała urocza plaża”

węgierska,
20.15. —

i miłość”
hinduska, 14

„Agnieszka wśród

(sensacyjny, franc,
16, 18.15, 20.30.

„Kapitan z

(kolorowa komedia
14 lat) — 15.30,

WARSZAWA: „Helena
(komedio-farsa,

18 lat) — 15.45, 18,
GWARDIA: „Mia-
córek” (komedia,
— 15.30, 17.45, 20.

wśród

austriacka,
18, 20.15.

błazen”
radziecki,
20.15. —

APTEKI |

fr. -wł.,
Kino letnie

neapolitań-
14 lat) o

20.45. Kino
i

włoska, 16
zmroku około godzi-
— ZWIĄZKOWIEC:
wyścig” .(CSR, od 7
19. DOM ŻOŁNIERZA:

(franc., od

Godz. 7 .15: Muzyka poranna. —

8.00: Wiadomości. 8 .06: Przegląd
prasy. 8 .15: Przegląd prasy
kowskiej. 8 .30: Wiadomości.

Utwory skrzypcowe gra
Francescati. 9 .00: Opowiad.
dzieci. 9 .20: Koncert Orkiestry PR
w Krakowie pod dyr. J. Gerta.
10.00: „Jak powstają opoki lodo
we”, pogad. mgr Krystyny Na
wary. — 10.10: Poranny koncert

symfoniczny. — 11.00: „Błękitne
okno”, opow. współcz. pisarza
radzieck. Jurij Kozakowa. 11.30:

Muzyka operetkowa. 12 .04: Wia
domości. 12.10: Felieton na tema
ty międzynarodowe. 15.05: Pro-

giam dnia. — 15.10: Szwajcarska
muzyka ludowa. 15.30: Aud. dla
dzieci. 16.00: Wiadomości. 16.20:
Koncert popołudniowy. — 16 50:

„Galaretka królewska”, pogad.
Krystyny Huczkowskiej. — 17.05:
Dziennik krakowski. 17 .20: Słyn
ne koncerty instrumentalne. —

17.50: Muzyka rozrywkowa. 18.20:

Audycja aktualna. 18.30: Wiado
mości. 13.35: Muzyka i aktualno
ści. 19.00: Koncert życzeń. 19.30:

„Galeria zakopiańskich dziwa
ków”. 20.00: Dziennik wieczorny.
20.23: Kronika sportowa. — 20.55:

Cpera w przekroju. Mozart: „U-
prowadzenie z Seraju”.
Felieton literacki. 22.05:

nocy. 23.10: Jan Brahms:
fonia D-dur op. 73. 23.50:
wiadomości.

— 21.55:
Melodie
II Sym-
Ostatnie

I
t

Uwaga czytelnicy
PRENUMERATA JEST NAJLEPSZĄ FORMĄ
ZAPEWNIENIA CIĄGŁOŚCI OTRZYMYWANIA PRASY.

PRZEDPŁATY NA PRENUMERATY CZASOPISMA

„RADA RLARODOWA-

E>rzgjmoja
CENTRALA KOLPORTAŻU gfefl
PRASY i WYDAWNICTW

WARSZAWA, ul. SREBRNA nr 12 — na konto PKO nr 1-6-100.020.
CENA PRENUMERATY:

miesięcznie zł 5,20 — kwartalnie zł 15,60 — półrocznie zł 31,20.
Wymienione czasopismo - od 1 lipca br. do nabycia wyłącznie w prenumeracie.

“ KASPERCZYK Tadeusz —

■ zgubił przepustkę tymcza
sową nr 4367, wydaną
przez Zakłady Chemiczne
Oświęcim. P-899

ŚWIN1ONOGA Antoni zgu
bił przepustkę stalą, wy
daną przez Zakłady Azo
towe Tarnów. P-S98

PŁONKA Bolesław zam.

Targanlce 442. zgubił prze
pustkę nr 5760 — wydaną
przez Andrychowskie Za
kłady Przemysłu Bawełnia
nego w Andrychowie.

P-920

LANDSBERG Annie skra
dziono legitymację służbo
wą nr 699, wydaną przez
Centralę Rolniczą Spół
dzielni „Samopomoc
Chłopska” w Warszawie.

P-912

HUIŹAE DLA WYSTAWCÓW |

NA TARGACH KRAJOWYCH - JESIEŃ 1958 ROKU
Najwyższy czas przesłać teksty wpisów oiaz <[.

OGŁOSZENIA DO OFICJALNEGO KATALOGU TARGÓW 5

Termin przyjmowania wpisów upływa z dn. 15 VIII br. ]!'
termin przyjmowania ogłoszeń — 20 sierpnia 1958 ]!

Zgłoszenia przyjmuje
PAR - POWSZECHNA AGENCJA REKLAMY WARSZAWA, BAGATELA 14 |

telefony: 215 450, 882-51 wewnętrzny 171 J
OFICJALNY KATALOG TARGOWY jest jedyną publikacją, informującą o udziale J

przedsiębiorstw przemysłowych, handlowych i usługowych w tej najpoważniejszej, i

stałej imprezie handlowej. f

Ogłoszenia w OFICJALNYM KATALOGU TARGOWYM — to doskonała okazja dla t

celowej reklamy handlowej, J
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